
Spotkanie w CRZZ
WARSZAWA (PAP). Delegacja Wszech związko

wej Centralnej Rady Związków Zawodowych ZSRR 
spotkała się 27 ban. z członkami kierownictwa 
CRZZ, przewodniczącymi zarządów głównych zwią
zków zawodowych or-az z kierowniczym aktywem 
CRZZ.

W toku spotkania przewodniczący CRZZ Ignacy 
Loga-Sowiński poinformował działaczy radzieckich 
o aktualnych problemach działalności ruchu za
wodowego w Polsce. Następnie przewodniczący 
WCSPS Aleksander Szelepin przedstawił obszerną 
informację o dorobku i zamierzeniach radzieckich 
związków zawodowych oraz udzielił odpowiedzi na 
przedstawione pytania.
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Projekt programu
wyborczego

WARSZAWA (PAP). 
27 bm. odbyło sie po
siedzenie sekretariatu 
Centralnej Komisji Po
rozumiewawczej partii i 
stronnictw politycz
nych, na którym omó
wiono projekt progra
mu wyborczego Ogól
nopolskiego Komitetu 
Frontu Jedności Na
rodu.

IXXII zwyczajnej sesji IN w GdańsKU
■ Wykonanie planu gospodarczego i budżetu 
w 1968 r. ■ Działalność Prezydium WRH w IV 
kwartale ub. r. ■ Powołanie okręgowych, powia
towych i miejskich komisji wyborczych

W sali obrad Wojewódz
kiej Rady Narodowej od
była się wczoraj XXII sc 
sja zwyczajna WRN, W 
posiedzeniu wzięli udział

Okraju
WARSZAWA (PAP). Z oka

zji zbliżającego się Dnia Me
talowca odbyła się we 
czwartek w Warszawie aka
demia w Polskich Zakładach 
upiycznycn. «a ajtaaemię 
przynyn: członek Biura
politycznego, sekretarz KC 
rzrit — zenon lynszKO, 
który należy do tutejszej or
ganizacji partyjnej, oraz
przedstawiciele właaz par- 
tyjnycn, związkowych i
miejskich stolicy.

WARSZAWA* (PAP). — We 
czwartek odbyło się posiedze
nie nowo wybranego polskie
go komitetu „Pugwasch”. 
przewodniczącym komitetu 
pozostał nadal prof. Ignacy 
Białecki,

KATOWICE (PAP* — W Ka 
fowicach powołany został ko
mitet organizacyjny II ogól
nopolskiego festiwalu pieśni 
gaangażowanej, który odbę
dzie się na Śląsku w dniach 
od 19 kwietnia do 1 -maja tor.

WARSZAWA (PAP). W koń
cu lipca tor. odbędzie się 
krajowy zjazd delegatów Pol
skiego Związku Łowieckiego 
organizacji zrzeszającej ck. 
(|7 tys. osób.

* * *
KRAKOW (PAP). W Kra

kowie odbyły się uroczystoś
ci 75-leoia Teatru im. J. Sło
wackiego. Były one głównym 
wydarzeniem obchodów Mię
dzynarodowego Dnia Teatru. 

* * *
ZAKOPANE (PAP). W Ta

trach — sezon wiosenny. W 
Zakopanem 1 okolicy prze
bywa około 35 tys. gości.
Wszystkie domy FWP, schro
niska górskie i pensjonaty 
wypełnione są do ostatniego 
miejsca.

„Przeciwnik użył 
^ v)alce broni chernicz- 
£ nej” — tak brzmiało 
I założenie zajęć taktycz

nych pododdziału wojsk 
zmechanizowanych Po
morskiego Okręgu Woj 
skowego. Skażony sprzęt 
należy więc poddać za
biegom dezaktywacji, 
które sprawnie wyko
nują żołnierze z plu
tonu chemicznego ppor. 
Tadeusza Sikorskiego.

Na zdjęciu: odkaża
nie transporterów opan
cerzonych typu SKOT. 

t CAF — WAF
j — fot. Fil.

Wicepremier Piotr jaroszcwic/:

Żaden wniosek nie pozostanie
bez gruntownego rozpatrzenia

WARSZAWA (PAP). -
Dyskusja przedzjazdowa 
przyniosła tysiące wnio
sków, propozycji i postula 
tów, dotyczących wszyst
kich dziedzin naszego życia 
politycznego, gospodarcze
go, społecznego i kultural
nego. Dla wszechstronnego 
zbadania i zakwalifikowa
nia do realizacji wniosków 
i postulatów dotyczących 
spraw gospodarczych, powo 
lana została komisja pod 
przewodnictwem zastępcy 
członka Biura Polityczne
go KC PZPR, wiceprezesa

Z obrad ' ; konferencji w sprawie 
nieprzedawniania zbrodni hitlerowskith
Działacze niemieccy
domagają sią
ukarania zbrodniarzy wojennych

MOSKWA (PAP). We czwar 
tek na międzynarodowej kon-

Aiarm lotniczy w Hanoi

Skoordynowane ataki
aa ugrupowania US Army

LONDYN — PARYŻ (PAP). 
W ciągu ostatniej dęby par
tyzanci przeprowadzili sko
ordynowane ataki na ugru
powania amerykańsko-sajgoń 
skie w wielu prowincjach 
Wietnamu południowego. O- 
strzelano ogniem rakietowym 
i artyleryjskim 26 baz i o- 
biektów wojskowych.

LONDYN (PAP). Partyzanci 
poludniowowietnamscy prze
prowadzili we czwartek bra
wurowy atak na obóz wojsk 
amerykańskich położony w 
odległości 33 km od Phu 
Bai, miasta leżącego w pół
nocnej części Wietnamu płd. 
Podczas 35 minutowej zacie
kłej bitwy, 17 żołnierzy ame
rykańskich zostało rannych.

HANOI (PAP). We czwar
tek o godz. 14 czasu miejsco 
wego w Hanoi ogłoszono 
alarm lotniczy. Obrona prze
ciwlotnicza otworzyła ogień 
do samolotu amerykańskiego, 
który wtargnął do obszaru 
powietrznego Hanoi.

M&menturx. tin i at

“ Hiszpania po 30 latach “
HISZPAŃSKI minister informacji Fraga Iribarne 

oświadczył niedawno, że wprowadzony w sty
czniu stan wyjątkowy w kraju „spełnił swe 
zadanie” i obecnie sytuacja jest już całkowicie 

normalna. Szczególnym zbiegiem okoliczności wy
powiedział on te słowa w przededniu przypadającej 
28 marca 30 rocznicy zdławienia Republiki Hiszpań
skiej przez rebelianckie oddziały generała Franci
sco Franco. Witając wówczas wkraczające do Ma
drytu wojska generał Franco również powiedział, że 
trzyletnia wojna „osiągnęła swój cel i odtąd roz
pocznie się normalne życie”.

Pod jednym tylko względem wojna istotnie „speł
niła swe zadanie”: na frontach Hiszpanii oddziały 
włoskie i hitlerowskie sposobiły się do drugiej woj
ny światowej, którą rządy Mussoliniego i fuehrers 
rozpętać miały w pięć miesięcy później. Na ruinach 
Guerniki rozegrał się pierwszy akt dramatu, któ
ry już wkrótce miał się stać udziałem Warszawy, 
Rotterdamu, Coventry, Leningradu. We wi^eśmu 
1940 roku, w rok po napaści Hitlera na Polskę, ów
czesny minister spraw zagranicznych w rządzie Frań 
co, Serrano Suner, oświadczył przedstawicielowi pi
sma „Voelkischer Beobachter”: „Wojna hiszpańska 
była wstępnym aspektem obecnego konfliktu”.

Bez szybkiej i skutecznej pomocy oddziałów wło
skich i „Legionów Condor”, dla którego dowódców 
wojna hiszpańska była doskonałą okazją do wy
próbowania „młodych lotniczych sił niemieckich” — 
generałowi Franco nie udało się zapewnić sukcesu 
rebelii, gdyż od początku nie miała ona poparcia ze 
strony szerokich mas społeczeństwa, i już w pierw
szej fazie mogła się załamać. Generałowi ułatwiła 
także zadanie polityka „nieinterwencji” mocarstw 
zachodnich — ta sama polityka, która wydała Hi
tlerowi na łup Czechosłowację. Na skutek blokady 
wybrzeży hiszpańskich utrudniona była pomoc ma- 

• Dokończeni« na str. 2

3SAświmt®
ALGIER (PAP). — Przewod

niczący Rady Najwyższej
ZSRR,' Nikołaj Podgórny, prze 
bywa na czele delegacji ra
dzieckiej z wizytą państwową 
w Algierii.

* * *
SZTOKHOLM (PAP). — W 

dniu 26 marca odbyła się w 
parlamencie szwedzkim de
bata nad polityką zagranicz
ną. Podstawę dyskusji sta
nowiła deklaracja rządu, 
przedstawiona przez ministra 
spraw zagranicznych — T. 
Nilssona i ministra handlu 
G. Langego.

* * *
NOWY JORK (PAP). We 

czwartek zebrała się Rada 
Beznieczeństwa, aby przedy
skutować skargę Jordanii 
pizeciwko atakowi samolo
tów izraelskich na wioskę 
jordańską, w wyniku którego 
18 osób poniosło śmierć 

* * *
BERLIN (PAP). We czwar

tek po południu do Berlina
powróciła delegacja KC SED 
z Walterem Ulbrichtem na 
czele.

* * *
BERLIN (PAP). W Berlinie 

toczą się rozmowy między 
ministrami spraw zagranicz
nych NRD O. Winzerem i 
Iraku — Asz-Szajchlim.

---#---

„Meteor“ na orbicie
MOSKWA (PAP). — 26 mar 

ca w Związku Radzieckim
wystrzelono meteorologiczne
go sztucznego satelitę ziemi 
„Meteor”. Głównym zada
niem eksperymentu jest uzy 
skanie informacji meteorolo
gicznej, niezbędnej w opra
cowywaniu operatywnych
prognoz pogody. W satelicie 
zainstalowano aparaturę u- 
możliwiającą uzyskiwanie o- 
brazów zachmurzenia, pokry 
wy śnieżnej i lodowej po 
oświetlonej i nieoświetlonej 
stronie kuli ziemskiej, jak 
również danych o strumie
niach radiacji, odbijanych i 
wypromieniowywanych przeć 
Ziemię i atmosferę.

ferencji w sprawie nieprze
dawniania zbrodni hitlerow
skich przemawiał m. in._ mi
nister sprawiedliwości Niemie 
ckiej Republiki Demokratycz
nej Kurt Wuensclie.

Minister K. Wuensche pod
kreślił, że w NRD już przed 
5 laty uchwalono ustawę sta
nowiącą, że zbrodniarze hi
tlerowscy i zbrodniarze wojen 
ni nie mogą być zwolnieni od 
kary w związku z „przedaw
nieniem” ich przestępstw'. U- 
ważamy, że sprawcy tych 
zbrodni powinni być ścigani i 
sądzeni zgodnie z normami 
prawa międzynarodoweeo — 
oświadczył min. Wuensche.
. Zaichodnioniemiecki działacz 
społeczny Karl Sauer oświad
czył. że pewne dycezje rzą
du NRF są sprzeczne nie tyl
ko z prawem międzynarodo
wym, lecz także z konstytu
cją NRF. Artykuł 2,5 tej kon
stytucji stwierdza wyraźnie, że 
„obowiązujące powszechnie 
normy prawa międzynarodo
wego stanowią część składo
wą ustawodawstwa Republiki 
Federalnej”. Dotychczas wy
toczono procesy sądowe 42 tys. 
hitlerowskich zbrodniarzy — 
powiedział K. Sauer. A tym
czasem. należałoby wytoczyć 
takie procesy co najmniej 100 
tys. byłych .hitlerowców. Ja
sne jest, że do roku 1970 nie 
sposób odnaleźć tylu tysięcy 
ukrywających sie przestępców 
i wytoczyć im- procesy Jeśli 
rząd Niemieckiej Republiki Fe 
deralnej zaprzestanie ścigania 
zbrodniarzy hitlerowskich pod 
pretekstem, że zbrodnie ich 
uleelv „przedawnieniu”, to Re 
publika Federalna stanie się 
bezpiecznym miejscem schro
nienia dla wszystkich prze
stępców faszystowskich.

Obrady konferencji w spra 
wie nieprzedawniania zbrodni 
hitlerowskich — trwają.

Włoskie propozycje
rozbrojeniowe

RZYM (PAP). Włoskie wy
stąpienie w genewskim Komi
tecie Rozbrojeniowym 18 
państw w dniu 25 bm. oraz 
obrady komitetu centralnego 
Włoskiej Partii Socjalistycz
nej, której przewodniczącym 
jest minister spraw zagranicz
nych Piętro Nenni, rzuciły 
nieco światła na zamierzenia 
Italii, dotyczące inicjatyw 
lozbrojeniowych.

Wiadomo więc już, że Wło
chy wystąpią z inicjatywą ro
kowań rozbrojeniowych i od
prężeniowych między NATO 
a Układem Warszawskim.

BUENOS AIRES (PAP). 
Ekspozycja „Centromoru” 
na międzynarodowej wysta 
wie morskiej w Buenos 
Aires otrzymała medal i 
dyplom jako najlepsze 
stoisko zagraniczne

Rady Ministrów — Piotra 
Jaroszewicza. Wicepremier 
Piotr Jaroszewicz poinfor
mował o przebiegu i efek
tach prac komisji.

Komisja dysponowała ogrom 
nym, wszechstronnym materia 
łem, bogatym w ciekawą 
treść. Mieliśmy przecież do 
czynienia z dorobkiem V Zja
zdu Partii, zawartym zarówno 
w samej uchwale zjazdu jak 
i w dużej liczbie wniosków i 
postulatów z powszechnej dys 
kusji przedzjazdowej oraz pro 
wadzonej na zjeździe. _ .

Obecnie rzeczą najważniej
szą jest, aby ogniwa admini
stracji, które są odpowiedzial
ne za wykonanie wszy
stkich zadań gospodar
czych ustalonych przez V 
Zjazd, wykonały w pełni i w 
przewidzianych terminach pl* 
ny realizacji uchwały V Zja
zdu uchwalone przez Radę Mi 
nistrów, plany resortowe, bran 
żowe i zakładowe.

Komitet Centralny partii i 
rząd przywiązywały i przywią 
żują ogromne znaczenie do 
wniosków, inicjatyw i postu
latów, rodzących się zwłasz
cza w zakładach pracy. Wi
dzimy w tym bowiem nieprze 
brane rezerwy wzrostu gospo 
darności, szybszego i bardziej 
prawidłowego rozwoju naszej 
gospodarki, podniesienia efek
tywności pracy fizycznej i u- 
mysłowej, wykorzystania śród 
ków produkcji i materiałów. 
Niezmiernie istotny jest też 
aspekt polityczny: możliwość
bowiem wypowiedzenia się na 
najważniejsze tematy życia 
gospodarczego przez załogi ro
botnicze i uwzględnienie zgło
szonych wniosków w planach 
i programach działania, umac 
nia w’ kadrze robotniczej po
czucie współgospodarza przed
siębiorstwa, gałęzi przemysło
wej i całej gospodarki. Jest 
to ważna dźwignia umacnia
nia w naszym życiu zasady 
demokracji socjalistycznej.

Przyjęliśmy zasadę, że

żaden wniosek nie może po 
zostać bez gruntowego roz
patrzenia przez właściwy 
szczebel organizacyjny, bez 
odpowiedzi, bez reakcji. Do 
tyczy to wszystkich propo
zycji, a więc także i tych, 
które uznaliśmy na obec
nym etapie za nierealne 
bądź niesłuszne; w tych 
przypadkach wnioskodaw
ca powinien być również 
powiadomiony o przyczy
nach odrzucenia postulatu.

Pozostali otrzymują infor
macje, przez kogo, w jaki 
sposób i w jakim terminie 
będą zrealizowane ich wnio
ski.
• Dokończenie na str. 2

reprezentanci władz cen
tralnych —• naczelnik w 
Komisji Planowania przy 
Radzie Ministrów W. Ja- 
roń, przedstawicielka kan
celarii Rady Państwa F. 
Kozubowa, dyrektor _ de
partamentu w Minister
stwie Finansów M. Bart
kowiak i starszy inspektor 
Rady Ministrów L. Nowa
kowski.

Sprawozdanie Prezydium 
WRN z wykonania planu 
gospodarczego i zbiorczego 
budżetu województwa gdan 
skiego za rok 1968 złożył 
przed radą przewodniczący 
Prezydium WRN Piotr 
Stolarek. Stanowisko swo
je w tej materii przedsta
wiła następnie Komisja 
Planu i Finansów WRN 
oraz delegatura Najwyż
szej Izby Kontroli.

w' 1968 roku uzyskano p<>* 
myślne wyniki w realizacji 
zadań gospodarczych i bud
żetu województwa. Gospodar
ka nasza utrzymała wysokie 
tempo rozwoju charakteryzu 
jace również lata poprzed
nie. Wartość produkcji glo
balnej przemysłu wzrosła o 
7,8 proc. w porównaniu * 
1S67 rokiem, podczas gdy za
kładano zwiększenie produk
cji o 5,6 proc. Uzyskana do
datkowo produkcja ma war-
• Dokończenie na str. 2

677 STATKÓW O ŁĄCZNYM TONAŻU 
2 900 000 DWT — SPRZEDANYCH ) 

ZA GRANICĘ
EKSPORT 3 TYS. POZYCJI WYPOSAŻENIA 
28 BANDER W POLSKICH REMONTÖWKACH*

Piękny bilans „Centromoru“
W 20-lecie swej działal

ności handlowej wkracza 
Centrala Handlu Zagranicz 
nego „Centromor”, wyłącz
ny przedstawiciel eksportu 
i importu polskiego prze
mysłu okrętowego. Powoła
ny do życia 31 marca 1950 
r. w Warszawie, w I960 
r. został przeniesiony do 
Gdańska. Eksport polskich 
statków „Centromor” za
początkował z chwilą swe-

Amerykański „plan rozwiązania“
kryzysu bliskowschodniego
sprzeczny z uchwałą Rady Bezpieczeństwa

NOWY JORK (PAP). Agen
cja Reutera, powołując się 
na źródła dyplomatyczne 
ONZ podaje, ii Stany Zjed
noczone przekazały w po
niedziałek przedstawicielom 
Związku Radzieckiego, W. 
Brytanii i Francji swój 
„plan” rozwiązania kryzysu 
bliskowschodniego.

„Plan” ten zakłada utwo
rzeni« stref zdemilitaryzowa-

Drugi dzień 
Kongresu 
Widzów Teatru

Wczoraj, w drugim dniu 
V Kongresu Widzów Tea
tru, uczestnicy tej impre
zy spotkali się w WDK z 
prezesem Klubu Krytyki 
Teatralnej SZP, recenzen
tem „Trybuny Ludu” red. 
Romanem Szydłowskim. 
Mówił on o problemach 
i perspektywach współczes 
nego teatru, jego konku
rencyjności z widowiskami 
telewizyjnymi, o nowoczes 
nych formach wyrazu see 
nicznego. „Widzowie” obej 
rżeli też fragmenty spekta
klu „Madagaskar” w gdyń
skim Teatrze Muzycznym.

Uczestniczący w kongre 
sie członkowie kół miłoś
ników teatru, kierownicy 
zespołów teatralnych i pla 
cówek upowszechnienia 
kultury spotkali się na
stępnie w klubie „Za Ko
łatką”, gdzie wymienili 
poglądy na interesujące 
ich tematy.

Dziś w Kwidzynie, gdzie 
trwa dekada teatru, na
stąpi uroczyste zakończe
nie kongresu.

fok)

nych na wschodnim brzegu 
Kanału Sueskiego i zachod
nim brzegu rzeki Jordan. 
Tak więc zasadniczą cechą 
owego planu jest pozostawię 
nie nienaruszonym obecnego 
statut quo. Plan nie prze
widuje także żadnych zmian 
obecnego statusu Jerozolimy, 
da on natomiast możliwość 
ewentualnego wprowadzenia 
wojsk ONZ na terytorium 
Bliskiego Wschodu.

W ten '■losób wśród przed 
stawicieli wielkiej czwórki 
zarysowują się dwa zasadni
cze stanowiska. Związek Ra
dziecki i Francja reprezentu 
ją pogląd, iż konflikt ną 
Bliskim Wschodzie rozwiązać 
można jedynie przez wpro
wadzenie w życie rezolucji 
Rady Bezpieczeństwa z listo-

go ^irsrsitainia; W 3 lata 
później rozpoczął sprzedaż 
za granicę wyposażenia o- 
krętowego i usług remon
towych statków, w 1956 r. 
— eksport taboru technicz
nego i pomocniczego oraz 
jednostek żeglugi śródlądo 
wej i przybrzeżnej i wre
szcie w 1959 r. — eksport 
pływającego sprzętu &por«t 
towego.

Poza głównym biurem w 
Gdańsku, „Centromor” ma 
swoje oddziały w Warszawie 
i Szczecinie; delegatury — 
w Moskwie i Warnie; składy 
konsygnacyjne — we Francji» 
W. Brytanii i Bułgarii; liczr 
ną sieć delegatów i agentów 
w Europie i na innych kon* 
tynentach.

Statki budowane w poi«» 
stkich stoczniach i sprzeda* 
wane przez tę centralę za 
granicę powstają pod. nad
zorem znanych, światowych 
towarzystw klasyfikacyj
nych, takich jak: Lloyd’s 
Register of Shipping, Mor
ski Rejestr ZSRR, Det Nor 
ske Veritas, Bureau Veri
tas, Polski Rejestr Statków 
i in.

W ciągu minionych 19 
lat „Centromor” nawiązał 
stosunki handlowe z prze
szło 50 krajami świata. 
Dzięki tym kontaktom 677 
statków zbudowanych w 
naszych stoczniach o łącz
nym tonażu ponad 2 900 009 
DWT pływa pod 20 bandem 
rami. M. in. we flotach ta
ft Dokończenie na str. 2

Wbrew protestom światowej opinii publicznej izraelscy 
agresorzy stosują na bezprawnie okupowanych ziemiach 
arabskich nieludzki terror wobec ludności cywilnej. Za 
sprzyjanie lub współpracę z arabskim ruchem oporu na
jeźdźcy aresztują podejrzanych, a ich domy wysadzają 
w powietrze.

Na zdjęciu: zniszczony dom jednego z mieszkańców mia
sta Nablus w okupowanej Jordanii, którego oskarżono 
o współpracę z ruchem oporu.

pada 1967 — natomiast W. 
Brytania i Stany Zjednoczo
ne popierają raczej stanowi
sko Izraela, który dąży do 
utrzymania za wszelką cenę 
w swym ręku okupowanych 
terytoriów arabskich.

KAIR (PAP). Specjalny wy 
słannik sekretarza generalne
go ONZ Gunnar Jarring przy 
był we czwartek z krótką 
wizytą do ZRA, podczas któ 
rej spotkał się z ministrem 
spraw zagranicznych Mahmu 
dem Riadein.

Pogoda
Przewidywany przebieg po

gody dla Wybrzeża wschod
niego na 28 bm.

Zachmurzenie duże z prze
jaśnieniami. Miejscami zani
kające opady deszczu ze śnie
giem. Temperatura od zera 
do +3 stopni. Wiatry z kie
runków wschodnich, słabe do 
umiarkowanych.

^



DZIENNIK BAŁTYCKI

Żaden wniosek nie pozostanie
Y4 (7684}

• Dokończenie ze str. 1
Te, które trudno byłoby 

wcielić w życie poszczegól
nym zakładom i organiza
cjom, przekazane zostały nad
rzędnym ogniwom administra
cyjnym i instancjom partyj
nym. Sporą liczbę propozycji 
przekazaliśmy ministerstwom 
i innym urzędom centralnym, 
nosiły one bowiem charakter 
bardziej generalny.

Przedmiotem analiz i o- 
cen — na wszystkich szcze
blach były również wnio
ski, zawarte w wielu enun
cjacjach prasowych.

— Komisja zebrała i pose
gregowała wszystkie bardzo 
bogate materiały oraz wnio
ski, jakie do nas napłynęły z 
różnych źródeł. Całość zadań 
gospodarczych postawionych 
przez V Zjazd Partii podzieli
liśmy na 13 grup tematycz
nych — kumulujących główne 
problemy, dotyczące najważ
niejszych dziedzin, takich jak 
planowanie i zarządzanie, u- 
sprawnianie produkcji, ceny, 
inwestycje, zaopatrzenie, han
del zagraniczny, bodźce mate 
rialne, warunki pracy, ochro
na _ pracownika, świadczenia 
socjalne i inne.

Opracowany przez komisję 
program i harmonogram- rea
lizacji żądań wynikających 
dla rządu i administracji z u- 
chwały zjazdu i dyskusji o- 
raz przyjętych wniosków, za
twierdzony został uchwałą Ra 
dy Ministrów.

Z uwagi na szczególny cha
rakter zadań i ich znaczenie 
dla rozwoju kraju, uchwała 
nie tylko zobowiązuje do peł
nego i terminowego wykona
nia zadań, ale określa również 
Tormy i tryb kontroli ich wy
konania.

Z XXII zwyczajnej sesji
• Dokończenie ze str. 1
tość ponad 800 min złotych. 
Plan produkcji towarowej 
wykonano z nadwyżką 4,8 
pioc., co stanowi wzrost o 
10,6 proc. w porównaniu z 
1967 rokiem, a plan dostaw 
produkcji eksportowej do 
przedsiębiorstw handlu za
granicznego wykonano z nad 
wyżką 2,7 proc. (o 11,9 proc. wię 
cej niż w roku 1967). Do zja
wisk ujemnych zaliczyć trze-

Piękny bilans
• Dokończenie ze str. 1
kich potęg morskich jak 
W. _ Brytania, Norwegia, 
Związek Radziecki i Fran
cja. Przedsiębiorstwa 45 
państw są odbiorcami 3 ty
sięcy pozycji polskiego wy 
posaiżenia okrętowego. Na
tomiast statki 28 bander 
różnych krajów korzystają 
z naszych usług remonto
wych.

Począwszy od 1955 r. 
J,Centromo!r” prezentował 
polski przemysł okrętowy 
162-krotnie na 42 między
narodowych wystawach i 
targach w Europie, 10 — 
w Azji. 6 — w Afryce i 8 
— w Ameryce. Ponadto 
prowadzi on szeroką pro
pagandę osiągnięć technicz
no-produkcyjnych i możli
wości eksportowych polskie 
go przemysłu okrętowego 
w czołowych fachowych 
periodykach z dziedziny bu 
downictwa okrętowego i 
światowej żeglugi.

Na podkreślenie zasługu
je to, że „Centromor” na
leży do największych cen
tral polskiego handu zagra 
nicznego i w ogóle najwięk 
szych tego typu na ś wiecie. 
Zajmuje on I miejsce na 
liście światowych eksporte
rów statków rybackich, a 
V miejsce wśród eksporte 
rów statków w ogóle.

(sta)

Praca ideowo-wvcliorara ZMS
Wczoraj, tj. 27 bm. w 

godzinach rannych odbyło 
się w Klubie Zarządu Za
kładowego ZMS Gdań
skiej Stoczni Remontowej 
„Akwen”, plenarne posie
dzenie Zarządu Woje
wódzkiego ZJMS. Tematem 
posiedzenia była praca 
ideowo - wychowawcza or 
ganizacji ZMS w środowi
sku studenckim trójmia
sta.

Obrady prowadził prze
wodniczący Zarządu Wo
jewódzkiego ZMS Ryszard 
Czerwiński, który wygło
sił referat na temat zadań 
stojących przed młodzieżą 
zrzeszoną w ZMS.

Związek Młodzieży Socja
listycznej skupia obecuie 
w wyższych uczelniach trój
miasta, studiach nauczyciel
skich i szkołach pomatural
nych około 5.300 członków, 
czyli ponad 35 proc. ogółu 
młodzieży tych szkół. Po
ważne miejsce w działal
ności ZMS na uczelniach 
zajmuje realizacja postula
tu wychowania przez pra
ce. W ubiegłym roku aka
demickim w Ochotniczych 
Hufcach Pracy wzięło u- 
dział ponad 1.400 studentów. 
Realizacja planów i zadań 
gospodarczych stanowi istot 
ną treść programu organi
zacji.
Po krótkiej przerwie 

rozwinęła się dyskusja, w 
której głos zabierali stu
denci • i pracownicy nauko 
wi wyższych uczelni 
przedstawiciele zarządów 
uczelnianych ZMS, a tak
że nauczyciele szkół śred
nich. Jednomyślnie stwier 
dzono, że działalność wszy
stkich organizacji mło
dzieżowych zarówno sku
piających młodzież szkol
ną jak studencką i pra
cującą znakomicie uzupeł
nia pracę wychowawczą. 

Jednym z ciekawszych

wystąpień była wypo
wiedź Andrzeja Majkow
skiego, który nakreślił o- 
becną sytuację polityczną 
i zaapelował, by ZMS 
pogłębiał wśród młodzie
ży zdrowe spojrzenie na 
rzeczywistość i umiał wy
robić w niej dumę z osiąg 
nięć naszego kraju.

(wa)

ba niewykonanie planów pro 
dukcji globalnej i towarowej 
przez niektóre przedsiębior
stwa przemysłowe.

Pomyślne efekty osiąg
nięto w rolnictwie, a zwła 
szcza w produkcji roślin
nej. Plony 4 zbóż podsta
wowych osiągnęły zarów
no w gospodarce państwo 
wej jak i indywidualnej 
znacznie wyższy poziom 
niż to przewidywały za
dania planowe. Wzrosły 
również plony pozostałych 
ziemiopłodów i siana. Glo 
balna produkcja naszego 
rolnictwa wzrosła warto
ściowo o 10,5 proc. w po
równaniu do wartości za
kładanej w planie na 1968 
rok i o 5,9 proc. w sto
sunku do wykonania w 
1967 roku.

W roku 1968 nastąpi! dal
szy wzrost obrotów na ryn
ku. W porównaniu z ro
kiem 1967 sprzedaż w uspo
łecznionym handlu detalicz-

Hiszpania po 30 latach
0 Dokończenie ze str. 1

terialna, której Republice Hiszpańskiej udzielał Zwią 
zek Radziecki. Bohaterstwo obrońców Republiki, 
u których boku walczyło także 5 tysięcy Polaków 
z Batalionu im. Jarosława Dąbrowskiego — okazało 
się niewystarczające wobec przewagi technicznej 
i wojskowej Franco i jego sojuszników. Hitłerow- 
skie „Messerschmidty” były potężniejsze niż madry
ckie barykady „wzniesione z bruku i serc”.
§f% ARYKADY te jednak padły dopiero po blisko 

dwóch latach oblężenia i zaciętej walki, co 
świadczy dobitnie, jak bardzo znienawidzona 

była dyktatura Franco i jak daremne były jego na
dzieje na „normalizację” sytuacji w kraju. Wpraw
dzie w ciągu minionych 30 lat, na skutek wzrostu 
inwestycji kapitałów zagranicznych i ogromnego na
silenia ruchu turystycznego, nastąpił rozwój gospo- 
darczy kraju, lecz to jedynie jeszcze bardziej u wy- 
datniło sprzeczność między zmieniającym się profi
lem ekonomicznym a anachronicznym systemem po
litycznym, opierającym się na sam o władztwie woj
ska i policji i odmawiającym społeczeństwu podsta
wowych praw demokratycznych. Industrializacja 
przyczyniła się do zwiększenia i zaktywizowania kia 
sy robotniczej, która występuje obecnie jako potęż- 
na.’, zorganizowana siła polityczna, zdolna prowa
dzić —-■ przede wszystkim przez komisje robotni
cze — otwartą walkę przeciw przestarzałym struk
turom państwowym.

Rząd Franco ma również przeciw sobie wielkie rze
sze chłopstwa, znaczne odłamy klas średnich i in
telektualistów. część hierarchii kościelnej. W tej sy
tuacji wręcz żałośnie brzmią zapewnienia ministra 
Inbarne, jakoby stan wyjątkowy ..spełnił swe za
danie”. Jak pisze francuski tygodnik „Reformę”, u- 
siłowanie powrotu do normalnej sytuacji i ignoro
wanie fali protestów ogarniającej społeczeństwo nie 
może zlikwidować głębokich przyczyn napięcia”.

M. J.

nym wzrosła o 9,1 proc., a 
w gastronomii o 9,8 proc. 
Planowe zadania eksploata
cyjne przedsiębiorstw gospo
darki komunalnej zrealizowa 
no w ub. r. w 109,2 proc., co 
stanowi wzrost o 17 proc. w 
porównaniu z rokiem ubie
głym. W ubiegłym roku wy
budowano w naszym woje
wództwie 17 nowych i rozbu
dowano 6 szkół podstawo
wych. Rozwijała się także 
służba zdrowia, tak pod 
względem urządzeń jak i 
liczby zatrudnionych leka
rzy i średniego personelu 
medycznego.

Jeśli idzie o budżet wo
jewództwa to, w' porówna 
niu z wynikiem działalno
ści w roku 1967, osiągnię
to o 183 min złotych w)^ż 
sze dochody, a sytuacja 
finansowa uległa istotnej 
poprawie.

Rada podjęła uchwałę 
przyjmującą do wiadomo
ści sprawozdanie i precy
zującą zadania dla wydzia
łów Prezydium WRN.

Po rozpatrzeniu sprawo 
zdań Prezydium WRN z 
wykonania uchwał radni 
wysłuchali sprawozdania 
z działalności Prezydium 
WRN w IV kwartale 1968 
roku.

Kolejnym tematem wczo 
rajszych obrad było pod
jęcie uchwał . dotyczących 
ustalenia liczby członków 
powiatowych i miejskich 
rad narodowych w na
szym województwie na 
okres kadencji 1969—1973 
oraz powołania okręgo
wych, powiatowych i miej 
skich komisji wyborczych.

Ustalono, że liczba rad
nych PRN wyniesie ogó
łem 770, MRN Elbląga — 
70, MRN Gdańska — 80, 
MRN Gdyni — 80, MRN 
Sopotu — 50 i MRN Tcze 
wa — 60. W miejskich 
radach narodowych nasze
go województwa w miejsco 
wościach liczących powy
żej 5 tysięcy mieszkańców 
zasiadać będzie od 30 do 
50 radnych, a w miejsco
wościach poniżej 5 tys. 
mieszkańców od 20 do 30 
radnych. Rada powoła
ła do życia 3 okręgowe ko 
misje wyborcz« dla prze
prowadzenia wyborów do 
Sejmu PRL oraz 13 po
wiatowych komisji wybór 
czych i 5 miejskich komi
sji wyborczych.

(czes)

SPORT SPORT ■ SPORT SPORT ■

Przed walnym zebraniem MZKS Gdynia
dobrej roboty

Gdybyśmy mieli oceniać działalność klubu sportowe« 
go jedynie na podstawie sprawozdania przygotowanego 
na walne zebranie, to na pewno MZKS Gdynia otrzy
małby piątkę z plusem. Nie często bowiem spotykałem 
tak starannie, jasno, obszernie i wyczerpująco opraco
wany materiał sprawozdawczy, jal% to zrobili przed so
botnim walnym zebraniem sprawozdawczym (świetlica 
„Daimoru”, godz. 15.30) działacze MZKS Gdynia.

Dla każdego choć trochę 
obeznanego z sytuacją czo 
łowych wybrzeżowych klu
bów sportowych, jest jed
nak jasne, że miniony rok 
był w MZKS Gdynia ro
kiem dobrej pracy nie tyl
ko na papierze, w sprawo
zdaniu na walne zebranie, 
ale i w faktycznej działał 
ności. Wydaje się, że po 
latach sporych kłopotów, 
a nieraz i dość chao
tycznej pracy, działacze 
gdyńscy potrafili swemu 
klubowi zapewnić przede 
wszystkim odpowiednią ba 
zę organizacyjną. Zarówno 
przedstawiciele wojewódz
kich i miejskich władz 
sportowych, jak i okręgo
wych związków sporto
wych, są zgodni, że w mi
nionym roku MZKS Gdy
nia dysponował sprawnie 
pracującym aparatem orga 
nizaeyjnym, na który skła
dało się zarówno grono o- 
fiarnych działaczy, jak i 
dobrze prowadzone biuro.

Za dobrą pracą organi
zacyjną poszły i lepsze 
wyniki sportowe. Klub po 
siada obecnie 7 sekcji i 
wszystkie mogą się pochwa 
lić poważnymi osiągnię
ciami: piłkarze zajmują
aktualnie pierwsze miejsce 
w lidze międzywojewódz
kiej i mają duże szanse 
na powrót do II ligi, teni
siści zajęli w II lidze dru 
gie miejsce, pingpongiśei 
grają z powodzeniem w 
1’dze mi ędzywoj ewódz! riej, 
Pływacy zaliczają, się do 
ścisłej czołówki Wybrzeża, 
spore osiągnięcia notują 
również żeglarze, bokserzy 
oraz członkowie sekcji mo 
torowej.

Sukcesy sportowe to za
sługa nie tylko ofiarnego 
aktywu społecznego, ale i
licznej, kwalifikowanej ka 
dry trenersko-instruktor-

RADIOODBIORNIKI
TURYSTYCZNE

można nabyć na

RATY „ORS”
w wysokości

40-50 zł
przy zakupie zbiorowym 

za pośrednictwem

ZAKŁADU PRACY
—t-J l ł

W KH* |J
pfc im-its-na-a-ta— to BU»..

karmiła

informacji udzielają

SKLEPY ZURT
K-2I2T

Bank
Polska Kasa 
Opieki SA

uprzejmie informuje, że w niedzielę przed
świąteczną

dnia 30 marca br.
EKSPOZYTURA w GDYNI, przy ul. Zyg- 
muntowskiej 4 i ul. Żeromskiego 36

czynna będzie 
od godz. lO do

skiej oraz na ogół nieźle 
utrzymanych własnych o- 
biektów sportowych. Suk
cesy to również zasługa po 
mocy udzielanej przez opie 
kuńcze zakłady pracy go
spodarki morskiej z terenu 
miasta Gdyni, jak również 
Federacji Sportowej „Że
glarz” i Związku Zawo
dowego Marynarzy i Por
towców.

Tak więc członkowie 
MZKS Gdynia przystąpią 
do sobotnich obrad w sy
tuacji umożliwiającej o- 
pracowanie planów dalsze
go rozwoju tego zasłużone 
go dla miasta i wojewódz 
twa klubu sportowego.

e (st>

Bokserskie mistrzostwa
Polski

Po pierwszych dwu se
riach ćwierćfinałów indywi
dualnych mistrzostw Polski 
seniorów w boksie do walk 
półfinałowych z reprezentan
tów Gdańska zakwalifikował 
się jedynie HEBEL w wadze 
średniej. Wygrał w pierwszej 
rundzie w spotkaniu ćwierć
finałowym wobec poddania 
przez sekundanta Kondrasa 
(Poznań).

Trzech pozostałych gdań
szczan walczących w ćwierć
finałach odpadło: w wadze
koguciej GRAJEWSKI uległ 
Kokoszce (Rzeszów), w wadze 
lekkiej SZYMCZAK przegrał 
w 3 rundzie wskutek przewagi 
Szczepańskiego (Warszawa) 
oraz w wadze półśredniej 
W ASJEK przegrał przez k.o. 
w 2 starciu z Kaczorowskim 
(Katowice). •

W półfinale Hebel zmierzy 
się z Ptakiem (Wrocław).

—— /

Hokejowe
mistrzostwa świata

W jednym czwartkowym 
spotkaniu hokejowych mi 
strzostw świata w Sztok
holmie Szwecja wygrała z 
Kanadą 4:2 (1:0, 0:2, 3:0).'

Polecamy szeroki asortyment towarów, mię
dzy innymi o charakterze upominkowym 
krajowej produkcji eksportowej oraz zagra
nicznej — za waluty obce i bony towaro
we PKO.

2186-K

26. III 1969 r., opatrzona św. Sakramentami,
zmarła w wieku 88 lat, nasza ukochana matka 
i babcia.

*. t P.
MARIA KOWALSKA

% do>mu Augustowska
Msza Św. żałobna odbędzie się 28. III 1969 r. 

o godz. 8 w kościele Najśw. Serca Jezusowego 
we Wrzeszczu. Pogrzeb o godz. 13 na cmentarzu 
Centralnym w Gdańsku—Wrzeszczu.

O czym zawiadamiają pogrążeni w smutku 
córka, synowie, synowe, wnuki i rodzina

W dniu 25 marca zmarła w wieku lat 75 uko
chana ZONA i MATKA

i P.

HALINA JANICKA
z d. Jarmulanka

Uroczystości żałobne rozpoczną się o godz. 15 
w sobotę, dnia 29 marca, w kościele parafialnym 
w Gdyni-Orłowie, o czym zawiadamiają

Mąż, synowie, synowe i wnuki
18Ó70-G

»JANTAR«
Gdańska Gra Liczbowa

„JANTAR”

zaprasza do udziału 
W 615 grze.

Dla swych uczestników 
przeznacza, oprócz licz
nych wygranych pie
niężnych —
jedną premię 100 000 zł 

+ samochód „Syrena 
104” do wygranych z 
5 trafieniami 

jedną premię 15 000 zł 
+ motocykl MZ do 
wygranych z 4 trafie
niami + dod. 

Dodatkowe nagrody, któ 
re rozlosowane zosta
ną wśród wszystkich 
uczestników gry — 

talony towarowe do zre
alizowania w PDT 

wart. 5 ooo zt 
„ 4 000 Zł
„ 3 000 zł

2 książeczki mieszkanio
we

Losowanie odbędzie się 
w niedzielę 30 marca 
1969 r. o godz. 11 w sie
dzibie GGL „JANTAR”, 
Gdańsk, Strzelecka 13/14. 

Wszystkim grającym 
życzymy szczęścia !

1606-K

MATRYMONIALNE
PANNA, lat 27, wykształcę 
nie średnie, pozna pana 
do lat 35, najchętniej z 
mieszkaniem. Cel matry
monialny. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Gdynia — pod 
SM-6656.

NIERUCHOMOŚCI
DZIAŁKĘ pod budowę do
mu na terenie Orłowa — 
Rumi kupię. Oferty: Biu- 
ro Ogłoszeń, Gdynia pod 
S-6657.

MOTORYZACYJNE
„WARSZAWĘ” nową 223, 
eksport (PKO SA), sprze
dam. Oferty z podaniem 
ceny: Biuro Ogłoszeń, Gdy 
nia pod S-6829.

POKOJU na rok poszuku
ją studenci V roku poli
techniki. Oferty: Biuro O- 
głośzeń, Gdańsk — pod 
G-18215.
ZAMIENIĘ kawalerkę" z 
wygodami w centrum Gdy 
ni na większe. Oferty: Biu 
ro Ogłoszeń, Gdynia pod 
S-6675.

SPRZEDAŻ
KROWĘ wysokocielną — 
sprzedam. Pogórze, Pucka
25-____________________S-6653
® OTELE dwa do fryzjer- 
stwa męskiego używane — 
sprzedam. Orunia, Pod
miejska 14, zakład fryzjer
ski- G-18318

lokale

POLSKI ZWIĄZEK 
MOTOROWY

przyjmuje zapisy na
KURS

SAMOCHODOWO-
-MOTOCYKLOWY.

Rozpoczęcie kursu dn. 
31 marca 1969 r. godz. 17, 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. 
Pniewsklego (vis ä vis 
kina „Bajka”),

Informacje i zapisy co
dziennie w godz. 8—47 
oraz w dniu i godzinie 
otwarcia — adres jak 
wyżej. Tel. 41-62-28.

1666-K

MAŁŻEŃSTWO bezdzietne 
— członkowie spółdzielni, 
poszukują pustego pokoju. 
Zgłoszenia teł. 41-20-66 —
godz. 8—15._________ G-18214
ZAMIENIĘ 2 pokoje w 
nowym budownictwie na 
podobne w starym, na tra 
sie Wrzeszcz — Sopot. 
Gd.-Orunia, ul. Związko 
wa 6 A—14. G-18219
MAŁŻEŃSTWO (technik — 
nauczycielka, 3-letnie dziec 
ko), członkowie spółdziel
ni, poszukuje pokoju z 
kuchnią, wydzielonego, tra 
sa Sopot — Gdańsk. Tele
fon 371-363 do 13. G-18217
ZAMIENIĘ dwupokojowe 
mieszkanie komfortowe we 
Wrzeszczu, I piętro, sło
neczne, na pokój z kuch
nią w centrum Gdyni. Te
lefon 41-92-35 lub oferty: 
Biuro Ogłoszeń, Gdynia — 
pod S-6646.
MIESZKANIE~M^dwa"pV- 
koje, parter, w Chyloni — 
zamienię na podobne Wi
tamino — wieżowiec. Teł. 
21-49-91, wewn. 177, godz. 
a~18- S-6661

PRZYJMĘ do pokoju, no
we budownictwo, pana — 
najchętniej studenta, Gd.- 
-Brzeźno, Walecznych 17 
m- 19, po 16. G-16218
CZTEROPOkOJOWE, wy 
gody, balkon, piece, I pię
tro, Gdańsk, zamienię na 
dwa mieszkania oddziel
ne, lub dwupokojowe, wy
gody, balkon, na podob
ne mniejsze. Tel. 41-00-66,
do I«-  G-18228
ZAMIENIĘ trzy pokoje, 
kuchnia, kwaterunkowe, 
parter, w doraku dwuro
dzinnym, ogród, w Dar- 
łówku, miejscowo, c wcza
sowa, nad morzem, na 
mniejsze, w trójmieście — 
względnie Sobieszewie. O- 
ferty: Biuro Ogłoszeń —
Gdańsk pod G-18227.
WYNAJMĘ pokój z kuch
nią wyłączone chętnie na 
umowę stoczniową. Ofer
ty: Biuro Ogłoszeń _
Gdansk pod G-18320.
ZAM^NfĘ 3 pokoje> feom 
fort, telefon, etażowe, na 
równorzędne jedno lub 
dwupokojowe, c. o. w Oli
wie. Oferty kierować: Biu 
ro Ogłoszeń, Gdańsk pod 
G-18316.

SPRZEDAM, wydzierżawią 
parter domu willowego. 
Rumia, Starowiejska 25.

PRAGA
POMOC domowa na stałe 
potrzebna. Gdynia, Śląska 
20—2, zgłoszenia niedziela
14—16. ___ ______s -6780
PRACOWNIKA do gospo
darstwa rolnego przyjmę. 
Józef Zdrojewski, Subkoś 
Wy, paw, tczewski. 
UCZNIA do zawodu cu
kierniczego — ukończone 
8 klas, przyjmę. Cukier
nia „Stefanka”, Oliwa, ul. 
Chłopska 10. G-18221
POMOC domowa docho
dząca potrzebna do domu 
lekarza. Gdynia, 3 Maja 
27—10. S-6623

nauka

WPISY na kursy zaoczne 
(korespondencyjne) kreś
leń maszynowych, budow
lanych, konstrukcyjnych, 
kosztorysowania, inwesty
cji, przyjmuje — szczegó
łowych pisemnych inf or- 
macji udziela „Wiedza” —* 
Kraków, Westerplatte 11.

K-2079
IPKARSKIf

SPECJALISTA skórne — 
weneryczne dr Lipiński — 
Sopot, Chrobrego 22, tele
fon 51-06-37. G-17731

RÓŻNE

POGOTOWIE telewizyjne, 
tel. 21-82-26. Ś-6649

KOMDN1KATY_______
Dyrekcja Liceum Technik Plastycznych w Często

chowie — ogłasza nabór uczniów <lo klasy jubiler
skiej. Nauka w liceum trwa 5 lat, absolwenci otrzy- 

»piują świadectwo dojrzałości oraz tytuł zawodowy te
chnika sztuk plastycznych specjalność jubiler. Kan
dydaci ubiegający się o przyjęcie winni posiadać 
uzdolnienia plastyczne, dobry wzrok i zdrowie, 
ukończoną VIII klasę szkoły podstawowej, wiek do 
16 lat oraz dostarczyć następujące dokumenty: po
danie, życiorys, metrykę urodzenia, zaświadczenie
0 uczęszczaniu do klasy VIII, opinię, kartę zdrowia, 
świadectwo zdrowia, 2 fotografie, zaświadczenie o 
pracy rodziców lub zaświadczenie o stanie mająt
kowym oraz prace malarskie i rysunkowe z natury
1 wyobraźni. Egzaminy obowiązujące z języka pol
skiego i matematyki (pisemny i ustny) oraz z rysun
ku, malarstwa i modelowania. Dokumenty wraz ‘z ry
sunkami i pracami malarskimi należy składać w ter
minie do dnia 30 kwietnia 19S9 r. w dyrekcji PHD 
„Jubiler” w Gdańsku-Wrzeszczu, ul. Partyzantów 6.

2154-K



74 (7-684),
a DZIENNIK BAŁTYCKI

W Stoczni Gdańskiej im. Lenina zakłada się, że w 
tym roku wydajność pracy wzrośnie o 6 procenl. Jest 
to co prawda zwyżka równo o połowę mniejsza niż 
w roku poprzednim, jednakże nie wTolno z faktu 
tego wysnuwać błędnych, a krzywdzących stocz
niowców wniosków. Taki bowiem czy inny wzrost 
wydajności pracy w określonym roku zależy od 
rozlicznych czynników i układów produkcyjnych, 
dających quantum możliwości w tej dziedzinie. A 
że stoczniowcy z Gdańska nie zasypiają gruszek 
w popiele, świadczy o tym najlepiej 28-procento- 
w7y wzrost wydajności pracy na przestrzeni lat 
1965-69.

0 wzroście wydajności de 
cyduje w stoczni de 

facto głównie obniżka pra
cochłonności, ta znowu za
leżna jest od dwóch gene
ralnych kierunków natar
cia : mechanizacji uciążli
wych i pracochłonnych pro 
cesów technologicznych o- 
raz zwiększania zakresu 
prefabrykacji w halach pro 
dukcyjnych. 85 procent 
wzrostu wydajności osiąga
ją stoczniowcy właśnie dzię 
ki temu. Wydajność pracy 
jest zatem wypadkową no
woczesności produkcji.

W POGONI
ZA AUTOMATYZACJĄ
Zanim przejdę do szcze

gółowego omówienia zmian 
w procesach technologicz- 
nych, jakie zaszły już lub 
zajdą w tym roku w stocz
ni, ple od rzeczy będzie 
poświęcić kilka zdań ak
tualnym tendencjom uno
wocześniania samego wyro 
bu, a więc statków.

Światowy przemysł okrę
towy zmierza wyraźnie ku 
maksymalnej automatyza
cji urządzeń statkowych, 
zastępowaniu pracy mięśni 
i mózgów ludzkich wysoko 
sprawnymi i nieomylnymi 
aparatami. To jest pierw
szy kierunek, drugi zaś do
tyczy zwiększenia szybko
ści statków. Te dwie dzie
dziny Stocznia Gdańska 
ma na uwadze w tegorocz
nym planie budowy. Ogól
nie rzecz biorąc, przewi
dziany jest wyższy niż do
tąd zakres automatyzacji, 
zwłaszcza siłowni okręto
wych. Wszystkie drcbnicow 
ce będące w tegorocznym 
planie budowy, mają posia 
dać siłownie zapewniające 
szybkość w granicach 29 
Węzłów.

Statek o svmbolu B-522 (ma 
ły masowiec o 5,5 tysiącach 
ton nośności przeznaczony dla 
PŻM) dysponować będzie 
zautomatyzo wahym silnikiem 
głównym, zespołami prądotwór 
czym i i mechanizmami z nimi 
związanymi. Pozwoli to na 
automatyczne sterowanie si
łownią z mostku kapitańskie
go. Po rozruchu praca siłow
ni przez S godzin odbywać 
się będzie mogła bez obsługi, 
poza jednym wachtowym śfflra 
wującym kontrolę sprawności 
działania urządzeń. Na jed
nostce tej, dzięki wprowadze
niu automatyzacji, skład za
łogi zmniejsza się o 8 osób.

Inne dziedziny unowo
cześniania statków to m. in.

wprowadzenie farb epok
sydowych do konserwacji 
zbiorników okrętowych, 
gwarantujących 4-letnią 
trwałość, zastosowanie freo 
nu w chłodniach statko
wych, instalowanie bomów 
wodzonych i ciężkich na 
drobnicowcach, wprowadza 
nie sprawnych . urządzeń 
krajowych, zwłaszcza na 
statkach rybackich, takich 
jak np. suszarki do puszek, 
linie solenia śledzia, proto 
typowa (bardzo udana) fa
bryka mączki rybnej itd.
Z PRACOCHŁONNOŚCIĄ 

BITWY I POTYCZKI

WRACAJĄC do meritum 
sprawy -trzeba by 

stwierdzić, że wdrażanie 
postępowych procesów tech 
nologicznych, mimo szere
gu oporów i utrudnień, jest 
realizowane w stoczni z wi 
doczną konsekwencją.

Przy trasowaniu blach okrę 
towych używa się powszechnie 
maszyn sterowanych fotoopty- 
cznie. Potrzeba nowoczesności 
jednak wymogła uzupełnienie 
ich współczesnym krzykiem 
techniki, jakim są w tym wy
padku maszyny o sterowaniu 
numerycznym, a więc oparte 
na technice cyfrowej. Połowa 
hłach przed obróbką wstępną 
czyszczona jest mechanicznie, 
ale metod czyszczenia stosuje 
się w stoczni kilka, zależnie 
od wymogów w toku produkcji 
tak, że w efekcie praca ręczna 
przy czyszczeniu elementów 
kadłuba została już wyelimi
nowana, Malowanie przy po
mocy aparatów hydrodynami
cznych typu „Graco” daje 
kilkakrotne zwiększenie wy
dajności pracy tej czynności, 

W ubiegłym roku wpro
wadzono w stoczni ekono
miczną metodę spawania 
w osłonie CO*. W stosun
ku do spawania elektrycz
nego daje to obniżkę pra
cochłonności w granicach 
od 20 do 30 procent. Na ra 
zie próby są nieśmiałe: sto 
cznia dysponuje aktualnie 
tylko dwunastoma apara
tami do takiego spawania, 
lecz do końca roku ilość 
ta zwiększyć się ma do o- 
koło 60. Wystarczy ich na 
tyle, by tą nowoczesną i 
pożyteczną metodą wyko
nywać 30 procent spawa
nia. Można by w tym miej 
scu zapytać: dlaczego tyl
ko tyle? Dodajmy więc, że 
na rok bieżący przewiduje 
się mechanizację kilku in
nych procesów spawalni
czych, a m. in. wprowadzę 
nie urządzenia wielogłowi

cowego do jednoczesnego 
spawania kilku spoin.

Kolejnym elementem 
zmian technologicznych jest 
konsekwentne, etapowe, 
przenoszenie uciążliwych 
prac prefabrykacyjnych ze 
statków pod dachy hal fa
brycznych. Stocznia wyko
nuje więc obecnie linię 
technologiczną prefabryka
cji rurociągów, co ułatwi 
pracę robotnikom i zmniej 
szy pracochłonność. Podob
ne przedsięwzięcie dotyczy 
kanałów wentylacyjnych.

Osiągnięciem dużej rangi 
będzie w stoczni wprowa
dzenie na stałe praktyki 
projektowania modelowego. 
Do tej pory skomplikowa
ne elementy lub przedziały 
statków wykonywane są na 
podstawie rysunków poglą
dowych, a uściślenia nastę 
pują w toku produkcji. 
Przyczynia się taka sytua
cja do wzrostu pracochłon 
ności w ogóle, do przenie
sienia pracochłonnych pro
cesów na statek i, w efek
cie, do przedłużenia cyklu 
budowy jednostki.

Stoczniowa pracownia mode
lowa podjęła się projektowa
nia modelowego i tę metodę 
stosuje się już na pierw
szym chłodniowcu o symbolu 
B-443. System ten pozwala na 
dokonywanie poprawek w do
kumentacji konstrukcyjnej 
przed wszczęciem prac, na 
wczesne wyławianie błędów i 
koordynację pracy. Jednocześ
nie osiąga się warsztatową do 
kumentację pozwalającą budo 
wać np. siłownię metodą 
wstępnej prefabrykacji. Na 
wspomnianym chłodniowcu, 
dzięki tej metodzie, w 90 pro
centach sprefabrykowano ru 
rociągi w hali. Pozwala ona 
również na blokowo-sekcyjną 
budowę siłowni.

KONIECZNY JEST 
SZERSZY FRONT
OBEC nieocenionych 
korzyści wynikają

cych z postępowych zmian 
procesów technologicznych 
w pracy stoczni, konieczne 
jest przyśpieszenie tempa 
ich szerokiego wdrażania 
do praktyki produkcyjnej. 
Obok tego zaś wymagane 
jest nieprzerwane poszuki
wanie nowych form zmniej 
szania pracochłonności cią
żącej na wydajności pracy. 
Zresztą nie zawsze trzeba 
ich szukać, gdyż często me
toda jest znana, lecz nie
możliwa do realizacji. Oto 
przykłady: generalną wadą 
jest w stoczni dokuczliwy 
brak wysokosprawnych na 
rzędzi umożliwających me
chanizację prac wykonywa 
nych z musu rękami. Po
trzebne są narzędzia pneu
matyczne i elektryczne, np. 
klucze pneumatyczne, szli
fierki, elektryczne narzę
dzia stolarskie itp. Można 
by też prefabrykować ele
menty stolarskie, gdyby o- 
siągalne były u nas kon
strukcje płyt z wykończe
niem powierzchniowym o- 
raz różne profile konstruk
cyjne. Już od roku Gdań
ska Fabryka Farb i Lakie
rów uruchamia produkcję 
malarskiego gruntu cynko- 
wo-epoksydowego, lepszego 
technologicznie (m. in. unik 
nięcie czyszczenia), i posia 
dającego większą trwa
łość. Do tej pory jednak 
efekty tej zapowiedzianej 
rewelacji do stoczni nie do 
tarły.

Czesław STANKIEWICZ

Äc'3gl 

* taki
l To była moja chyba 

najtrudniejsza rozmo
wa, Człowiek, którego 
szanuje załoga i wysoko 
ceni kierownictwo, o 
sobie nie chciał powie
dzieć nieczego. A gdy 
wreszcie nękany pyta
niami, już zaczynał mó
wić, najdalej w czwar
tym zdaniu wekslował z 
toru, wymieniał nazwis
ka tych, którzy razem z 
nim przed laty przega
niali szczury z rumo
wisk, na jakich miał 
powstać ich zakład, wy
grzebywali cegły, nie- 
spalone deski, składali, 
by jąć się potem sta
wiania czegoś z nicze
go.

JULIAN ZIOMBAK,
kierownik działu zao

patrzenia w pruszczań- 
skim „Techmecie” mówi: 
„My, zakład, załoga”. Wy
mienia działalność „Tech- 
metu” z pierwszego okre
su jego istnienia na Oru
ni, podkreśla z satysfak
cją: „...jak weszliśmy na 
stocznię”, jak budowali 
nabrzeża, jak jedną z po
chylni. Jak z oderwanej 
„budowlanki” wyłoniła się 
samodzielna jednostka, jak 
wyodrębnił się dział ma
larski, dając począrki obec 
nemu „Malmorowi”, jak 
dopiero z działu mechani
cznego zaczął zarysowywać 
się kształt „Techmetu”, 
produkującego suwnice, 
transportery na bazy ryb
ne, żurawiki itp.

— A pan stale w roli zao
patrzeniowca?

— Stale.
— A jak wtedy, w kilka 

lat po wojnie, wyglądała pra
ca zaopatrzeniowca? — pytam, 
żywiąc nadzieję, że dowiem 
się teraz czegoś więcej o 
rozmówcy.

Pytanie kwituje kilkoma 
zdaniami. Że, naturalnie, 
trudniejsza była, niż obec
nie, że „poza głową oraz 
dwiema rękami do nosze
nia teczki, bardzo się wów 
czas ceniło... nogi” i na
tychmiast zaczyna wspomi
nać pewnego kierowcę — 
„cudotwórę”, który z kil
ku wraków złożył jeden 
cały samochód, bardzo 
przydatny zakładowi, a 
wiec i działowi zaopatrze
nia.

lak zostać biegłą maszynistką

Stary zawód - nowa technika uczenia
Jak opanować sztukę biegłego maszynopisania w cią

gu 14 lekcji jednogodzinnych? Bardzo prosto: nową
metodą audiowizualną, opartą na doświadczeniach zdo
bytych przy nauce języków obcych i tekstów pamięcio
wych. Pierwsze takie kursy już się odbyły, a ich adep
tki — choć zapłaciły słoną cenę — są bardzo zadowo
lone z ekspresowego trybu zdobycia umiejętności wciąż 
poszukiwanej na rynku pracy.

♦♦♦«««»««♦♦♦♦♦♦»♦♦♦«♦««♦♦♦««♦♦♦«♦♦«I***»«***«*«**«*

MALARSTWO {
Doroty Łsbanowskiei

Absolwentka, potem 
asystentka na wydzia

le malarstwa gdańskiej 
PWSSP, Dorota ŁABA- 
NOWSKA przeniosła się 
przed kilkoma laty do

Białegostoku, gdzie na
tychmiast wniosła arty
styczny ferment. Nie tyl
ko własną twórczością — 
wielce oryginalną — ale 
także ożywioną działalnoś 
cią organizatorską. Była

jednym z inicjatorów' o- 
gólnopolskich plenerów ma 
Jarskich w Białowieży (na 
III plenerze otrzymała m. 
in. medal za wybitne 
osiągnięcia twórcze), kil
kakrotnie wyróżniona zo
stała przez Ministerstwo 
Kultury i Sztuki za upow 
szechnianie plastyki, sa
ma też wystawiała wiele 
nie tylko w kraju, ale i 
w największych ośrodkach 
artystycznych Europy. Bli 
skie więzy łączą ją z el
bląską Galerią EL.

Staraniem Gdańskiego 
Towarzystwa Przyjaciół 
Sztuki odbyła się wystawa 
malarstwa Doroty Łaba- 
nowskiej w galerii sztuki 
współczesnej w Państwo
wej Operze i Filharmonii 
Bałtyckiej. Złożyło się na 
nią 17 prac — bardzo 
jednolitych, utrzymanych 
w tonacjach monochro
matycznych, z mocnymi 
akcentami koloru. Te 
bardzo wizyjne obraz.y 
kojarzą się z Kosmosem, 
Ziemią, umiłowaną Biało
wieżą. Są pełne ekspre
sji, zdawałoby się, że 
płótna te za moment wy
buchną, zgorzeją. W nie
których z nich można 
dopatrzeć się reminiscen
cji regionu białostoc
kiego, jakichś ni to cer
kiewek, ni to własnych 
wydumanych budowli. In
teresujące malarstwo.

LAIK

POD DYKTANDO 
GŁOSU

Audytorium, w któ
rym pobiera się au

diowizualną naukę ma
szynopisania, składa się 
ze stolików z maszynami 
o ślepej klawiaturze, krze 
seł z bardzo wysokim 
oparciem oraz ekranu i 
głośnika. Oprócz uczen
nic, nie ma w nini niko
go.

„Dzień dobry, drogie pa 
nie — wita przybyłe Głos. 
— Zebrałyście się tutaj 
na naszą pierwszą lekcję. 
Zaczynamy”.

Następnie tłumaczy, jak 
ułożyć palce na klawi
szach, zakazuje patrzeć na 
ręce i każe zwrócić oczy 
na ekran, doskonale wi
doczny z każdego krzes
ła.

Na ekranie pojawia się 
wielokrotnie powiększony 
obraz maszyny do pisania. 
Teraz Głos zaczyna powo
li dyktować jaką czcion
kę uderzyć, a jednocześ
nie klawisz z tą czcionką 
zostaje na ekranie spec
jalnie oświetlony. Tempo i 
jednostajny rytm uderzeń 
wybija niewidoczny me
tronom.

Po zakończeniu lekcji 
nie -wolno ani dotykać, ani 
nawet patrzeć na maszy
nę. Można co najwyżej 
przepowiadać sobie w pa
mięci, jaki jest układ 
czcionek na klawiaturze.

DWIE BARIERY

TAK zaprogramowana 
, lekcja powtarza się 

przez pięć kolejnych dni. 
Natomiast szósta godzina 
ma inny przebieg. E- 
kran z obrazem maszyny 
do pisania od czasu do 
czasu gaśnie, ale Głos nie 
przestaje dyktować. Trze 
ba więc zmusić pamięć, 
aby podpowiedziała, w ja
wi klawisz uderzyć. Z po
czątku wydaje się to bar
dzo trudne, okazuje się 
jednak, że już po dwóch

— trzech próbach więk
szość uczennic nieźle so
bie radzi.

Lekcja siódma i ósma 
służą powtórzeniu tego 
samego ćwiczenia w ros
nącym, lecz jednostajnym 
tempie. Natomiast pod
czas dziewiątej lekcji Głos 
wydaje polecenia w tem
pie przyspieszonym, a 
światło na ekranie gaśnie 
coraz częściej. Zdenerwo
wane panie przestają na
dążać za komenda. Da
remnie Głos uspokaja je 
mówiąc, że: „tracić głowę 
na dziewiątej lekcji, to 
rzecz normalna i trzeba 
zapanować nad nerwami”
— cała „klasa” musi pow
tórzyć ćwiczenie.

MASZYNY
EGZAMINUJĄCE
STWIERDZAJĄ

JEDENASTA lekcja od 
bywa się już w in

nej sali, w której nie 
ma ekranu. Adeptki ma
szynopisania kładą na uszy

słuchawki i piszą w szyb 
kim, tempie pod dyktan
do magnetofonu. Usłysza
ne zdania wydają im się 
żywcem przeniesione z 
kart poezji współczesnej: 
„Śniłam, że na dalekiej 
wyspie pewien proboszcz 
i młody niewierzący okła 
dali kijami małe oślątko” 
— lecz ufają, że właśnie 
ta frazeologia posuwa je 
naprzód na drodze opano
wania zawodu.

Na dwunastej lekcji 
wszystkie bez wyjątku 
panie znają na pamięć 
układ czcionek i potrafią 
uderzać w nie bezbłędnie. 
Pozostał im jednak prob
lem nabrania wprawy i 
szybkości, gdyż osiągnięte 
12—13 słów na minutę nie 
może zadowolić Egzami
natora. Ostatnie trzy lek
cje poświęca się więc 
„rozpędzaniu się palców”, 
tak, aby po zakończeniu 
czternastej godziny nauki 
maszyny egzaminujące mo 
gły z czystym sumieniem 
wydać następujące za
świadczenie:

„Pani XX ukończyła 
audiowizualny kurs pisa
nia ' na maszynie, zdoby
wając kompletne kwalifi
kacje maszynistki

Opr. I. F.

-*ääf

— Dzisiaj — tu wskazał 
na rysujący się za oknem 
kadłub hali produkcyjnej 
— trudno sobie zestawić 
to rumowisko w Oruni, 
gdzie niemal wszystko ro
biło się rękoma, z obec
nym zakładem...

— Ale pan. Jak układała, 
jak układa się panu praca ja
ko zaopatrzeniowcowi?

— Nooo, praca żadnego 
zaopatrzeniowca nie jest 
łatwa. Pewnie stąd two
rzymy coś w rodzaju „kla
nu”. Jesteśmy tymi, do 
których z reguły ktoś ma 
jakieś zastrzeżenia. Ale 
czy można mieć o to pre
tensje do pracownika pro
dukcji, mającego określo
ne zadanie, przed którym 
np. z braku odpowiednie
go materiału staje widmo 
nie wykonania roboty? Je
go nie musi interesować 
to, że oto dopiero dosta
liśmy gotową dokumenta
cję, a zaopatrzeniowiec w 
ostatniej chwili — z ty
tułu tzw. trudności obiek
tywnych — zamówienia 
materiałowe... Terminowe 
wykonanie planu to nie 
tylko bardzo żywotne za
gadnienie premii. To także 
sprawa zakładowej ambi
cji. Więc jeździ się w Pol
skę w poszukiwaniu uszcze 
lek, taśm transportero
wych itd. Raz będzie to 
Wolbrom z zakładami 
przemysłu gumowego, to

sam
Cieszyn lub Gołdap, Łódź, 
czy Przemyśl...

— I jeździ pan
Mój rozmówca rzuca ml 

krytyczne spojrzenie, jak
by chciał powiedzieć prze
cież sami dostawcy nie 
przyjadą, ale mówi tylko: 
Trzeba. Przez telefon moż-* 
na się najwyżej umówić 
na kawę... No i właśnie 
dzwoni telefon, ratując mo 
ją zachwianą pozycję.

— Kto? Aaa Tczew. Co? 
Sprawdzę. Mów pan. Mam 
32218 i 32209, ale 3006 K 
nie mam. — A potem do 
mnie: — Zaopatrzeniowcy 
muszą się jakoś ratować. 
Taka pierwsza pomoc w 
nagłych wypadkach w 
granicach uprawnień. Ktoś 
ma czegoś za dużo, inny 
wcale... Właściwe zaopa
trzenie, to połowa gwa
rancji wywiązania się za
kładu z planu.

Drzwi są w niemal cią-* 
głym ruchu. Ktoś wchodzi, 
wychodzi, pyta, prosi o 
akceptację, podpis.

— W Oliwie czeka nä 
odbiór 10 butli acetylenu. 
Musisz złaoać jakiś samo
chód. Inaczej ktoś je nam 
sprzątnie. Te zdania za
brzmiały jak pobudka. 
Kierownik Ziombak nie 
wyszedł. Wyfrunął!

Teraz poruszy niebo * 
piekłem, żeby wydobyć sa
mochód — mówi dyrektor
Techmetu” inż. Jankie

wicz, którv właśnie przy
niósł wieść o butlach.

— A o nim. o kierowniku, 
co pan powie?

— Że nie ma dla niegc* 
godzin, kilometrów, świat. 
Życzyłbym sobie jeszcze 
paru ludzi tak bezgranicz
nie oddanych przedsiebior 
stwu. Nie ma dla niego 
«oraw „nie do załatwie
nia”. nie uznaje trudności. 
Zresztą zawsze taki był, 
jak obecnie — rok przed 
emeryturą. Liczę, że wy
chował trochę ludzi sobie 
podobnych.

Mija czas. Julian Zionw 
bak wraca. Samochód be-’ 
dz;e! Odniósł nad trudnoś
ciami kolejne, nigdzie nie 
zanotowane, małe zwycię
stwo. Ono także zaważy 
na produkcji zakładu, jak 
wszystkie inne.

Cóż wi°m leszcze o czło
wieku, o którym słysza
łam zewsząd, że of:arny, 
że nie liczy wlanych lat 
i trudu, że rze+elnv, czę
sto bezkompromisowy? To, 
że — od lat — społecznik, 
że pracujac „zapomniał’* 
naweł o przyzwoitym mie
szkaniu. Jego dom — to 
rudprn, prToiiridziana do 
rozh-'órki. Wiem. że nie 
wst.vdzi sie pomóc zawo
dowo oracuincej żonie; z 
rpłodcwm synom (starszy 
— w Mar-Wo:u) jeźdź! 
na rowprowp, krajoznaw
cze wycieczki. Mesę czvta, 
dużo wie i che+nje dzieli 
=■-> swwni wiadomościami; 
Że jest — przypuszczal
nie — zmecznnv, ale nie
zmordowany w oraev Cią
gle — taki sam. 7aś me- 
deleko lego walącego się 
domu ma zagon róż i tuli
panów.

Rozm. ir. n.

na pólkach

Książka Władysława Machej 
ka „Poselskie potyczki” mó
wi o ciekawych, chociaż nie 
zawsze łatwych kontaktach 
posła z wyborcami, o żmud
nym codziennym trudzie ko
misji sejmowych, o dysku
sjach kuluarowych, o potycz
kach, mozołach, porażkach i 
sukcesach poselskich. Często 
pozwala zajrzeć czytelnikowi 
za kulisy sejmowe, nieraz w 
dowcipnej anegdocie pokazu
je codzienne ludzkie oblicza 
szacownych członków ciała 
parlamentarnego, w żywej i 
barwnej relacji czyni bliską 
i zrozumiałą działalność naj
wyższego organu naszej wła
dzy państwowej. Słowem — 
książką na czasie. Ukazała się 
nakładem Wydawnictwa Li
terackiego Kraków.

* * *
„Refleksje z poczekalni do 

gazu”* Adolfa Gawalęwicza 
byłego więźnia Montelupich. 
Oświęcimi a, Buchenwald u, Do 
ry i Ellrichu od września 1940 r. 
do końca wojny są wstrząsa

jącym dokumentem lat pogar 
dy. Autor — doktor praw — 
przeżył koszmar obozów właś 

. ciwie wbrew wszelkim rac
jom biologicznym i fizycz
nym, zawsze bowiem był w 
tłumie najnędzniejszej biedo
ty obozowej, masowo wymie
rającej. Dzięki niezwykle sil 
nej woli. psychicznej twardo
ści, dzięki pomocy kolegów 
przeżył lata obozów, choć cho 
rował w nich na najcięższe, 
śmiertelne zwykle w skutkach 
choroby choć pracował w naj 
cięższych komandach robo
czych.

Jego refleksje noszą wszel
kie cechy rozważań filozofi
cznych nad pojęciami pozor
nie absurdalnymi w obozo
wych warunkach, takimi jak 
moralność, etyka, humanizm, 
przy czym autor dokonuje 
szczegółowego rozbioru każ
dego z pojęć. Nie wyrokuje, 
nie potępia, za to maksymal 
nie wszechstronnie pokazuje 
ludzi i siebie w różnych sy
tuacjach — łącznie z pocze
kalnią do gazu, w której się 
znalazł i niemal cudownym 
sposobem ocalał. Nie roztkli- 
wia się nad sobą. zachowuje 
raczej swoistą autoironię, kto 
rą zresztą była przepojona je
go obozowa filozofia, co wal

nie pomogło mu przetrwać.
Mimo pamiętnikarskiego cha 

rakteru „Refleksje” nie ma
ją typowo memuarowych 
cech, powszechnie znanych z 
obozowej literatury. Są na
tomiast lekturą trudną, ale 
pasjonującą w swojej zupeł
nie nowatorskiej metodzie po 
kazania wnętrza więźnia, ba
lansującego lata całe na pogra 
niczu śmierci, któremu na
wet smak ludzkiego mięsa nie 
jest obcy. Jedna z najoiekaw 
szych książek, traktujących 
o śmiertelnym mechanizmie 
hitlerowskich obozów. (sa)

* Ukazała się nakładem
krakowskiego Wydawnictwa 
Literackiego.

* * *

Nakładem Wydawnictwa „Ar 
kady” ukazał się album pt. 
„Bronisław Wojciech Linke — 
Studium Warsztatu Plastycz
nego” 7, tekstem Szymona
Kobylińskiego. Album zawi? 
ra blisko 70 ilustracji biało- 
-czarnych i 19 kolorowych.

* * *
„Ciemna jutrznia”, to tytuł 

powieści, meks5'kańskiej pi
sarki Rosario Castellanos, wy 
danej przez „Czytelnika”. Po
wieść ta odznaczona została 
nagrodą im. Xaviera Villau- 
ru.tia w roku 1961, ukazuje

zaś zamknięty 1 skompliko
wany świat Indian. Powieść 
osnuta jest na fakcie auten
tycznym, który zdarzył się 
100 lat temu.

* * *
Państwowy Instytut Wydaw 

niczy przygotował VI wyda
nie książki Josepha Conrada 
„Korsarz”, w tłumaczeniu Je
rzego Bogdana Rychlińskie- 
go.

* * *
Wanda Półtawska napisała

drugą z kolei książkę poświę
coną tragicznym wspomnie
niom przeżyć obozowych i 
okupacyjnych. „Stare obra
chunki”, które ukazały się 
nakładem „Czytelnika”. Jest 
to zbiór opowiadań za
wierający obserwacje z lat 
pracy lekarskiej w szpitalach 
’ poradniach psychiatrycz
nych. Szczególnie wiele miej
sca poświęca autorka dalszym 
dziejom dzieci urodzonych w 
Oświęcimiu, bądź osadzonych 
w więzieniu wraz z rodzica
mi.

* * *
W serii „Józef Ignacy Kra

szewski — Dzieła”, Wydaw
nictwo Literackie, Kraków, 
przygotowało powieść obycza
jową „Komedianci”, Jest to 
pierwsze wydanie tej książki 
w Polsce Ludowe'
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O dobrej pracy
radnych „Da Im or u“

Wczoraj w „Dalmorze” 
odbyła się — z udziałem 
103 delegatów i 7 radnych 
— zakładowa konferencja 
PZPR, oceniająca działal
ność radnych rad narodo
wych oraz realizację pro-

0 tym 
warto

} DZI3 W TROJMIESCIE
W Dorna Handlowca w 

Gdańsku o godz. 19 spotkanie 
muzyczne ze St. Danielewi- 
czem na temat: Niemen, Mu
rzyni i styl soul.

Klub „Lastadia” zaprasza 
O godz. 19 na rapsod histo
ryczny St. Wyspiańskiego — 
„Kazimierz Wielki” w wyko
naniu St. Sparażyńskiego z 
Teatru im. Horzycy w Toru
niu.
. O godz. 17 konferencja 
członków ZTA i miłośników 
teatru.

W szkole podst. przy ul. Na 
Stoku 43 w Gdańsku o godz. 
18 odbędzie się spotkanie rad 
nych z wyborcami z rejonu 
Chełm — Biskupia Górka.

W Sopocie, w świetlicy 
przy ul. Marii Skłodowskiej- 
-Curie o godz. 18 odbędzie 
śię , spotkanie radnych z 
mieszkańcami IV Okręgu, t j. 
ulic: Kazimierza Wielkiego,
Dzierżyńskiego, Władysława 
IV, Pstrowskiego, Mieszka
I, Chrobrego i Sobieskiego.

W sopockim Klubie MPiK
p godz. 19 odbędzie się wie
czór poświęcony uczczeniu 60 
rocznicy śmierci M. Karło
wicza i 15 rocznicy śmierci
J. Maklakiewicza. W części 
muzycznej występują studen
ci PWSM. Słowo wiążące — 
rektor R. Heising.

W Muzeum Morskim w 
Gdańsku o godz. 17.30 dr 
B. Kocówna mówić będzie 
O ikonografii conradowskiej.

W Pol. Tow. Ekonomicz
nym w Gdańsku o godz. 17 
odczyt I. Korkozowicza na 
temat: Dalekowschodni ser
wis ekspresowy PLO ja ko 
czynnik aktywizacji polskie
go handlu zagranicznego do 
Japonii.

W „Żaku” o godz. 19 spot
kanie z jazzem.

W Klubie Turysty w Gdań
sku o godz. 18 wykład o 
Beskidach Zachodnich.

gramu Frontu Jedności Na
rodu. W konferencji uczest 
niczyi sekretarz KM PZPR 
w Gdyni Jerzy Gruszka.

Jak wynika z referatu/ 
wygłoszonego przez I se
kretarza KZ PZPR W. Maj
kę, „Daimor” w ubiegłym 
4-leciu aktywnie uczestni
czył w realizacji wspól
nych z Miejską Radą Na
rodową inwestycji komunał 
nych, realizując na tere
nie miasta szereg przed
sięwzięć takich jak:

kanalizacja sanitarna portu 
rybackiego, ujęcie wody w 
Redzie, przebudowa uiityy Mar 
chlewskiego, przebudowa sie
ci ciepłowniczej. Ponoszone 
na to przez „Daimor” nakłady 
w latach 19(i5—69 wyniosły 
8300 tys. zł. Pracownicy „Dal 
moru” realizowali też liczne 
czyny społeczne na rzecz mia
sta, których wartość wynio
sła ponad 1 min zł. Dotyczy
ły one m. in. naprawy ogro
dzenia parku rybackiego, oś
wietlenia ulicy Deniptowskiej 
i nabrzeża Islandzkiego oraz 
różnych prac dla szkół i przed 
szkoli.

Na konferencji dokonano 
także oceny pracy 7 radnych 
z „Dalmoru”. Zespół ten pra
cował w oparciu o przyjęty 
program działania, pośredni
cząc również w załatwianiu 
spraw pracowników na tere
nie zakładu i w miejscu 
ich zamieszkania. W okresie 
ubiegłej kadencji odbyło się 
w „Dalmorze” 5 spotkań za
łogi przedsiębiorstwa z rad
nymi.

Na zakończenie konferencji 
wybrano 19 delegatów na miej 
ską i okręgową konferencję. 
Podjęto też wnioski, które zo 
staną przekazane na konfe
rencji miejskiej oraz przed
stawione nowo W'ybranym rad 
nym jako postulaty pracow
ników „Dalmoru”.

Z wczorajszych sesji rad narodowych

Ocena ubiegłorocznej gospodarki miejskiej
Gdańska i Gdyni

Wczoraj w Gdańsku i Gdyni odbyły się sesje miej
skich rad narodowych, podsumowujące działalność gospodar 
czą za ubiegły rok. Zacznijmy od spraw' gdańskich. Otóż, 
jak wynika z przedstawionych na sesji materiałów spra
wozdawczych, w Gdańsku wykonanie budżetu za rok 1968 
zamknęło się wynikiem dodatnim, przy czym osiągnięto 
wysoką nadwyżkę budżetową — 42 575 000 zł. Warto podkreś 
lić, że nadwyżka ta jest wyższa ó 20 200 000 zł od wypraco
wanej w 1967 r., a o 28 500 000 zł od osiągniętej w 1966 r.

M. L.

Przerwa
w dostawie prądu

W Gdańsku na kolonii 
Ochota (ulice: Jordana, Dąb
rowskiego, Wrocławska, Plow 
ce, Powstańców Warszaw
skich, Lignicka) nie będzie 
prądu w godz. 12—18. W Let- 
niewie od godz. 8 do godz. 
15.

Pomyślnie przebiegała 
realizacja inwestycji. W za 
kresie gospodarki komunał 
nej m. in. zakończono i od 
dano do użytku magi
stralę wodociągową tzw. 
syfon gazowy i wodociągo
wy pod Martwą Wisłą, 
sieć wodociągową na ul. 
Toruńskiej oraz ul. ul. Ole- 
jarna i Browarna, wodo
ciąg na terenie Zoo i kolek 
tor na ul. Karola Marksa.

W marcu ubiegłego roku 
zakończyły się prace przy 
przebudowie ul. 3 Maja, w 100 
procentach wykonano zakres 
rzeczowy robót na ul. Chłop
skiej, dobrze przebiega prze
budowa ul. Jedności Robotni 
czej. 38 nowych punktów 
świetlnych otrzymało osiedle 
Brzeźno, uliczne latarnie za 
instalownano m. in. na ul. ul. 
Rejtana, Smoluchowskiego, 
Głuchej, Jarowej, w osiedlu 
przy ul. Żuławskiej.

W ub. roku miastu przy 
były trzy nowe szkoły pod
stawowe: przy ul. Siennej, 
Wąsowicza i na Przy
morzu (teren osiedla B). 
Z inwestycji Prezydium 
WRN przekazano do użyt
ku nowe obiekty Techni
kum Samochodowe przy ul. 
Elbląskiej i Studium Nau
czycielskie przy ulicy Kład 
ki. W lipcu dodatkowo 
włączono do planu budo
wę laboratorium dla Tech 
nikum Mechaniczno-Elek
trycznego. W ramach na
kładów na inwestycje w 
dziale kultury i sztuki, za 
96 tys. zł zakupiono wypo
sażenie dla teatru „Minia
tura”. Postępuje odbudo
wa Ratusza. Zgodnie z har

Śmiało 33 szczerze
Kupno na rachunek — problemem

„W październiku ub. 
r. w sklepie przy ul. 
św. Ducha w Gdańsku 
— pisze inż. A. G. z 
Gdyni odmówiono mi 
wystawienia rachunku 
na zakupione artyku- 
ły, motywując tym, 
że zakupu dokonywa
łem dla instytucji miesz 
czącej się w Gdyni.

„Przed paroma dnia
mi chciałem kupić dla 
świetlicy GSM w Gdy
ni trzy dyplomy (w ce
nie 9.60 zł). Niestety, 
odmówiono mi tłuma
cząc się zarządzeniem 
dyrekcji, zabraniającym 
do 1 kwietnia br. wy
stawiania rachunków) i 
jednocześnie informu
jąc, że każde zamówie
nie musi być poświad
czone przez głównego 
księgowego instytucji,

redähm

O Mieszkańcy „Kolonii 
rraca”. Wasza sytuacja 
znana jest dyrekcji DZBM. 
Niestety, ze względu na 
przewidzianą w 1975 roku 
likwidację tych dom- 
ków, DZBM nie może 
wymienić sieci wodno-ka
nalizacyjnej, rozrzuconej 
na kilku hektarach, ponie
waż wydatkowanie poważ
nej kwoty sięgającej setek 
tvsiecy zł na zaledwie kil
ka lat jest ekonomicznie 
nieuzasadnione.

Główną przyczyną braku 
wody są zbyt płytko uło
żone przewody (bo zaled
wie 70—80 cm pod ziemią 
zamiast na głębokości 150 
cm), co przy tegorocznej 
mroźnej zimie spowodowa
ło zamarzanie wody W 
sieci. Wprawdzie DZBM, 
chcąc ratować sytuację 
odkopywał przewody i 
ogrzewał je, ale przy nie
co większym mrozie wo
da natychmiast zamarza
ła w innym miejscu.

Nie pozostaje więc nic 
innego, jak brać wodę z 
domów, do których ona 
dochodzi, w krytycznych 
zaś momentach alarmować 
DZBM, który zobowiązał 
się dostarczać wodę becz
kowozami.

dla której czynię zaku
py. W rezultacie kupi
łem owe dyplomy, bio
rąc paragon. Trzeba 
będzie więc spisać pro
tokół konieczności, za
twierdzić to w odpo
wiedniej komisji, tra
cąc na to masę czasu. 
Całe szczęście, że tym 
razem, mojego, prywat
nego.

Innym znów razem

Nasz czytelnik ma pre
tensje — i słusznie — o 
to, że nie poinformowano 
go dostatecznie za pierw
szą jego bytnością w skie 
pie, narażając go na 
stratę czasu, że nie po
świadczono mu odmowy 
sprzedaży, że nie wyda
no mu książki życzeń i za 
żaień.

Autorzy listów zapytu
ją, czy istotnie nie ma 
możliwości kupowania na 
rachunki towarów w ogra 
niczonym limicie?

GDANSK, Opera, „Szósta 
żona Sinobrodego”, godz. 19. 
Teatr Wielki, „Rzecz listopa
dowa”, g. 12. SOPOT, Kame
ralny, „Apetyt na czereśnie”, 
godz. 12. GDYNIA, Muzycz
ny, „Gejsza”, godz. 19.15.

miałem kupić nieco ka-
bia elektrycznego, po- } wmmmamnmmmmmu mmu—11m 
trzebnego do oświetlę- t 
nia lodowiska wy budo- $ 
wanego w czynie spo- $ 
łecznym O dziwo, mi- ♦ 
mo że żarówki kupo- ♦ 
wałem cha GSM W ♦
Gdyni, sprzedano mi je ♦ 
bez zastrzeżeń. Gorzej J 
było z kupnem kabla. ♦
W tym pomógł mi jed- t 
nak dyrektor przedsię- t 
biorstwa. %

Takich przypadków i 
mógłbym przytoczyć £ 
wiele”. J

Inny nasz czytelnik ob.
Marian P. z Gdańska do
nosi nam o podobnych 
faktach. Otóż w tymże 
sklepie przy ul. Św. Du
cha w Gdańsku po godzin
nym wyczekiwaniu w ko
lejce poinformowano go, 
że nie otrzyma kredy na 
rachunek, ponieważ nie 
ma zamówienia. Kiedy 
zaś następnego dnia zja
wił się z zamówieniem, 
najpierw powiedziano mu, 
że kredy nie ma, potem, 
że jest bardzo mało, a w 
końcu oświadczono, że mu 
jej nie sprzedadzą, ponie
waż pracuje w Pruszczu.
Czytelnik poprosił o umo
tywowanie odmowy na 
zamówieniu. Kierownicz
ka sklepu nie zgodziła się.
Wobec tego poprosił o 
książkę życzeń i zażaleń.
Odmówiono mu.

monogramem wykonywa
ne są też roboty przy bu
dowie bazy dla MPRB 
nr 2.

Zadowalającą cenzurkę 
otrzymuje budownictwo 
mieszkaniowe. Ogółem w 
ub. roku w Gdańsku wy
budowano 3478 mieszkań 
o 9811 izbach, uzyskując 
w ten sposób 104,4 proc. 
planu budowy mieszkań i 
105,5 planu izbowego.

Miasto otrzymało 32 no
we sklepy i 6 zakładów 
gastronomicznych o 418 
miejscach konsumpcyjnych. 
Poważnie wzrosła sieć 
zakładów usługowych. W 
zakresie ochrony zdrowia 
pewna poprawa nastąpiła 
na Przymorzu, gdzie uzy
skano dodatkowe pomie
szczenia na poradnię. Przy 
ul. Wałowej otwarto dodat 
kową poradnię kardiolo
giczną, w przychodni przy 
ul. Kilińskiego — poradnię 
urologiczną, a w Oliwie 
gabinet ortodontyczny.

W czasie obrad poin
formowano obecnych o 
odejściu pełniącego przez 
wiele lat funkcję zastępcy 
przewodniczącego Prezy
dium MRN w Gdańsku Bo 
lesława Robakowskiego na 
stanowisko przewodniczą
cego Prezydium MRN w 
Sopocie. W związku z tym 
na ręce B. Robakowskie
go przedstawiciele gdań
skich władz miejskich i 
radni złożyli gorące po
dziękowania za oddaną 
pracę dla Gdańska oraz 
życzenia sukcesów na no
wym terenie działania.
WODYNI rok 1968 zamknię

to nadwyżką budżetową 
w kwocie 10 058 #00 zł, co 
również zasługuje na uznanie 
w porównaniu z efektami ro
ku 1967, kiedy to nadwyż
ka wynosiła 6 926 ©CO zł. Gdyń 
ski handel przekazał miastu 
18 nowych sklepów i kawiar
nie przy uli' Jagiellońskiej, w 
Redłowie przy Stacji Obsługi 
Pojazdów Mechanicznych, na 
Witomime oraz na Polan
ce Redłowskiej. Bar ga
stronomiczny uruchomiono 
przy ul. Warszawskiej, a w 
'rzęch punktach miasta usta
wiono rożna kucharskie. ?8 
listopada ub. r. rozpoczęła 
pracę nowa piekarnia mecha
niczna.

Działalność inwestycyjna 
gospodarki komunalnej 
koncentrowała się głównie 
na budowie ujęcia od któ
rego zależy zasadnicza po
prawa zaopatrzenia Gdyni 
w wodę. Rozpoczęto też 
przebudowę jednego z ist-

19 bm. w wagonie kolei 
elektrycznej na stacji So
pot znaleziono pieczątkę 
lekarską na nazwisko dr 
mad. Alojzy Redigo. Nr 
telefonu znalazcy 52-02-89.

GDANSK ,,f.en'r>rrad” - 
„Fan Wołodyjowski”, poi., 
od 14 1„ g. 10, 13, 16, 19. — 
„Kameralne”, „Tomasz o- 
szust”, fr„ od 14 lat, godzina
15.30, 17.45, 20. „Kosmos”.
„Człowiek z M-3”, poi., od 
14 1., g. 16, 18, 20. — „Dru
karz”, „Dywersanci”, ług., od 
14 1., g. 17, 19. „Piast”, „Sa
motność we dwoje”, poi., od 
16 1., g. 15.30, 17.45, 20. „Mo-
tława”, „Czterej pancerni i 
pies”, IV s„ poi., od 7 lat, 
godz. 16; „Tabliczka marze
nia”, pol„ od 14 1., g. 18,
20. — „Przyjaźń”, „Po kru
chym lodzie”, radź., od 16 1., 
g. 17, 20. „Gedania”, „Barwy 
walki”, poi., od 12 l„ godz. 
13, 18, 20. „Wrzos”, „Późne
popołudnie”, poł„ od 16 l„ g. 
16, 18, 20. „Zak”, „Walko
wer”, poi., od 16 1., godz. 
16, 18, 20.

WRZESZCZ „Bajka”, „Mo
lo”, poi., od 16 1., godz. 10,
12.30, 15, 17.30, 20. „Znicz”,
„Człowiek z M-3”, poi., od 14 
1., g. 15.30, 17.45, 20. „Tram
wajarz”, „Szatan z siódmej 
klasy”, poi., od 10 1,, g. 15.45: 
„Popioły”, pol„ od 16 1.. g, 18. 
„Zawisza”, „Tomcio Paluch”. 
USA, od 7 1., g. 17 „Mocne 
uderzenie”, poł., od 14 t, 
godz. 19.

NOWY PORT „1 Maja” - 
„Rok pierwszy", poi., od 13 
1., godz. 16, 18.10, 20.20.

OLIWA „Delfin”, „Wypa
dek”, ang., od 18 l., g. 15.45, 
18; 20.15.

SOPOT „Polonia”, „Droga 
Brigitte”. USA, Od 14 1 .t, 
g. 15.30, 17.45, 20. „Bałtyk”,
„Yokmok”, polski, od 16 lat, 
godz. 19.

GDYNIA ,.Wfir«73Wa” — 
„Pan Wołodyjowski”. poi., 
od 14 1., g. 10, 13, 16, 19. — 
„Goplana”, remont. „Atlan
tic”, „Agent o dwóch twa
rzach”, fr., od 14 1„ g, 15, 
17.30, 20; „Czarne i białe”,
USA, od 16 1„ g. 10, 12.„0.
„Neptun”, „Kolorowe poń
czochy”, poi., od 12 1., g. 16; 
„Głód”, produkcji duńskiej, 
od 16 1„ g. 18, 20.10. „Mary
narz”, „Upadek cesarstwa 
rzymskiego”, produkcji U._A, 
od 12 lat, godzina 16.30, 19.30. 
„Fala”, „Dzieci kapitana 
Granta”, ang., od 11 lat, 
g. 15.45; „Dwa tygodnie we 
wrześniu”, fr., od 16 l., godz. 
17.45, 20. „Promień”, „Wie
czór trzech króli”, radź., od 
12 1„ g. 16; „Noc bez końca”, 
bułg., od 14 1., g. 18, 20. „Klu
bowe”, „Testament gangste
ra”, fr., od 14 1., godz. 16, 
18.15. „Mewa”, niecz. „Ja
gienka”, „Paryż — Warsza
wa bez wizy”, poi., < * 10 1.; 
„Zacne grzechy”, poi., od 16 
1., godz. 19.

RUMIA „Aurora”, „Molo”, 
poi., od 16 1., g. 18, 20.

GDANSK - apt. nr 100, ul. 
Jaskółcza 16; WRZESZCZ - 
apt. nr «9, ul. Mickiewicza 
28/30; OLIWA — apt. nr 17. 
ul. Kaprów 4; SÖPOT — apt. 
nr 15. ul. Boh. Monte Cassi
no 21-, GDYNIA - apt. nr 8, 
ul. Śląska 42.
STAŁY DYŻUR NOCNY 

pełnią: GDANSK — apt, nr 
88, aleja Zwycięstwa 49; NO
WY PORT - nn» nr 4 Ultea
Oliwska 83; BTOG1 — apt.

niejących ujęć oraz pro
wadzi się roboty zmie
rzające do wykorzystania 
nadwyżek wody z ujęć za
kładowych. Kontynuowano 
w ub. roku rozbudowę 
kanalizacji sanitarnej, a 
dla poprawy komunikacji 
— rozbudowę i moderni
zację ulic. W 1968 r. za
częły się prace drogowe 
na ul. Czerwonych Kosy
nierów, na odcinku od Ci
sowej do Leszczynek. Ma
łą architekturę i chodni
ki otrzymała ul. Kielec
ka, przekazano do użytku 
ul. Gniewską na Chylo
ni. Ogółem na remonty 
kapitalne urządzeń ko
munalnych wydatkowano 
15 600 000 zł.

Plan budownictwa miesz
kaniowego przewidywał od
danie do użytku 5456 izb 
mieszkalnych, wykonano; 5850 
izb. Główne place bu 5ów to 
osiedla przy Kartuskiej, Choij 
nickiej - Lubawskiej, War
szawskiej, Partyzantów, Kra
sickiego na Witaminie oraz 
w śródmieściu.

W nowo zbudowanym bu
dynku szkolnym przy ulicy 
Uczniowskiej znalaizła po
mieszczenie Szkoła Podstawo
wa nr 35, a w Babich Do
łach Szkoła Podst. nr 28. Ka
pitalne remonty przeprow?adzo 
no w 5 szkołach podstawo
wych, w 4 przedszkolach oraz 
w I Liceum Ogólnokształcą
cym w Orłowie.

Zakończono w ub. roku 
budowę pawilonu chorób 
kesonowych przy Szpitalu 
Morskim, a dla Szpitala 
Miejskiego przebudowano 
pomieszczenia oddziału 
gruźliczego na Grabówku. 
By usprawnić pracę Pogo
towia Ratunkowego zain
stalowano łącznicę dyspozy 
torską do bezpośredniego 
porozumiewania się dyspo
zytora z pracownikami 
stacji.

* * *

Oceniając działalność go 
spodarczą rad narodowych 
nie można pominąć bar
dzo istotnych dla rozwo
ju, estetyki i stanu sani
tarnego miasta progra
mów czynów społecznych. 
W Gdańsku program ten 
zakłada wykonanie robót 
na sumę 40 200 000 zł. Dzię 
ki mobilizacji całego spo
łeczeństwa oraz wydatne
mu zwiększeniu udziału 
zakładów pracy, plan nie 
tylko zrealizowano ale i 
wydatnie przekroczono, bo
wiem wartość ubiegłorocz
nych czynów społecznych 
w Gdańsku wyniosła 
47 400 000 zł (przy dotacji 
budżetowej w wysokości 
4 200 000 zł). Między in
nymi wspólnym wysiłkiem 
zakładów pracy i miesz
kańców Gdańska zainsta

lowano 1000 m sieci wo
dociągowej i 376 lamp u- 
licznych, wybudowano i 
wyremontowano 71619 m 
kw. nawierzchni ulic i 
chodników, urządzono po
nad 443 000 m kw. zieleni.

W Gdyni program czy
nów społecznych zakładał 
wykonanie robót na su
mę 14 971 000 zł. Zreali
zowano program z nad
wyżką, wartość czynów 
wyniosła 19 051 000 zł. 
Społecznym trudem m. in. 
odremontowano i zmoder
nizowano sieć wodociągo
wą przy ul. Długiej na 
Witominie, założono 85 
nowych ulicznych punk
tów świetlnych, uporząd
kowano i zagospodarowa
no tereny osiedlowe, przy
szkolne, obok budynków 
szpitalnych i w różnych 
innych punktach mia
sta.

WYPADKI
m Jezdnię al. Zwycięstwa 

we Wrzeszczu weszła raptów 
nie Beata O. i wpadła na 
bok samochodu NSV nr rej. 
GS 2893 prowadzonego przez 
Ryszarda M. Kobieta dozna
ła obrażeń.

* * *
Kierowca „Skody” nr rej. 

GE 0779 Władysław M. jechał 
ul. 3 Maja zbyt blisko za 
„Warszawą” nr rej. GA 2179 
i najechał na jej tył. Pojaz
dy uległy uszkodzeniom.

Jutró«

\ składamy kwiaty ^
h miejscach pamięci
4
3 narodowe]
3 Jak już informowaliś 
t my w przeddzień 24
3 rocznicy wyzwolenia
4 Gdańska a więc jutro*;
< w miejscach pamięci naM 
«rodowej, tj. na Cmen-^ 
«tarzu Mauzoleum Żoł- 
«nierzy Radzieckich, przy
3 pomniku - czołgu w al. g 
* Zwycięstwa i na We-£
4 sterol atte zapłoną zni- 
4 cze. Wojsko będzie peł-* 
t nić warty honorowe, a 
« delegacje partii, stron- 
« nictw politycznych, Front 
■* tu Jedności Narodu, £
3 władz wojewódzkich if
4 miejskich, starsze spo-£
3 łeczeństwo i młodzież £
4 oddadzą hołd poległym £
◄ w walce o wyzwolenie?
«naszego miasta składa-► 
«jąc przed pomnikami? 
« kwiaty. £

Uroczystości odbędą £ 
3 się o godz. 10 na Cmen£ 
3 tarzu - Mauzoleum, o£ 
jj godz. 11 przy czołgu £ 
? w al. Zwycięstwa i o ? 
3 godz. 12.30 przy pom- ?
3 niku na Westerplatte.^
4 O srodz. 15 aa Dłu- ►
4 gim Targu w Gdań- £ 
i sku odbędzie się uro- £ 
4 czysta odprawa warty £ 
3 garnizonu gdańskiego z £
« udziałem przedstawicie- ?
3 li władz wojewódzkich, £
4 miejskich i dzielnico- £
4 wych, organizacji spo- ► 
« łecznych, delegacji mło £ 
4 dzieży i społeczeństwa. £• 
« - (t) ?

Specjalistyczny egzamin 
mistrzów kuchni

Od dwóch dni w Grand 
Hotelu w Sopocie trwają 
egzaminy kuchmistrzów, 
kucharzy i cukierników ze 
znajomości przyrządzania 
potraw specjalności in
nych narodowości. Do 
egzaminów przystąpiło 48 
osób — pracowników naj
poważniejszych zakładów 
gastronomicznych „Orbis,? 
w Polsce, a mianowicie:

„Bristo 1”, „Europejski”, 
Grand Hotel w Warszawce, 
Grand Hotel w Łodzi, „Mo
nopol” w Katowicach, „Mo
nopol” we Wrocławiu, „Pod 
Orłem” w Bydgoszczy, „Mer 
kury” w Poznaniu, „Francu
ski” w Krakowie, „Cracoii” 
w Krakowie, „Continental” 
w Szczecinie, „Petropol w 
Płocku, „Beskid” w Nowy i 
Sączu oraz Grand Hotel w 
Sopocie.

Potrawy kuchni francu
skiej, węgierskiej, angiel
skiej, skandynawskiej, ju

gosłowiańskiej, ukraińskiej 
i , rosyjskiej są przedmio
tem egzaminów. Celem ie-

nr 50, ul. Hoża 12; ORUNIA — 
apt nr 21, ul. Jedn. Robotni
czej 111; ORŁOWO - apt, 
nr 20 ui ftnh Stalingradu

Ostry dyżur pełnią: III Kłi 
nika Chirurgiczna z III Klini 
ką Chorób Wewnętrznych 
AM w Gdańsku.

Wojewódzka Poradnia Cho
rób Wenerycznych w Gdań
sku, ulica Długa 84 — 85,
lest czynna CAŁĄ DOBĘ.

LOKALNE:
12.40 Magazyn spraw między

narodowych. 13.00 Tygodnik 
Wiejski. 13.30 Wykonawcy Fe
stiwalu Kamieńskiego, 16.15 — 
Reportaż dźwiękowy z Ple
num KW PZPR. 16.35 —
Koncert solistów. 17,00 Prze
gląd aktualności Wybrzeża.
17.15 „Sprawy do załatwi«- 
nia”,
ogólnopolskie:

13.40 „Razem ze Świerczew
skim”, fragm. książki M. 
Xasei. 14.05 Festiwalowe prze 
beje. 14.30 Melodie rozrywko
we. 14.45 „Błękitna sztafeta”. 
15.00 Pieśni różnych narodów. 
15.20 „Jak dawniej pisyw o 
recenzje muzyczne? 15.50 „U 
historyków wojskowych”. 19 ) 
„Echo dnia”. 19.17 Piosenka 
polska. 19.20 Felieton literac
ki. 19.30 Koncert symfoniczny. 
19.54 Dyskusja literacka (w 
przerwie koncertu). 20.15 d. c. 
koncertu. 21.17 Muzyka roz
rywkowa. 21.40 Wiersze F. 
Karpińskiego. 21.50 Z reper
tuaru Wandy Warskiej. T 30 
Lekcja j. angielskiego. 22.45 
Magazyn Polskiej Federacji 
Jazzowej. 23.15 Parada or
kiestr tanecznych. 0.05 — 3.00 
Program nocny.

PROGRAM III
17.05 „Quodlibet — czyli co 

kto lubi”. 17.30 „Trzej towa
rzysze” — ode. pow. E. M.

Remarque’a. 17.40 Salon mu
zyki mechanicznej. 18.00 Eks
presem przez świat. 18.05 „Ze
bra”, 18.25 Wiek jazzu — Pia
niści z Karlemu. 19.00 Co wie
czór powieść w wyd. dźw. — 
„Piękny pan”. 19.30 Na estra
dzie „The Four Tops”. 19.45 
Mini-max. 20.05 Anegdoty te
atralne. 20.15 Mikrorecital Woj 
ciecha Młynarskiego. 20.25 — 
„Ciapota” znaczy po afry
kański! — ..krupnik”. 21.00 — 
„Uchem słonia”. 21.20 Gre
cja _ Włochy w piosence. 
21.50 Opera tygodnia Vincenzo 
Bellini „Norma”. 22.00 Fakty 
dnia. 22.08 Gwiazda siedmiu 
wieczorów — Roy Orbison.
22.15 Audycja Krystyny Me- 
lion. 22.35 San Remo 69, 23.00 
Wiersze Henryka Heinego.
23.05 „Muzyka nocą”. 23.50 — 
Na dobranoc śpiewa Zsuzsa 
Kończ.

10.05 „Dyl Sowizdrzał”, film 
fab. prod. NRD-franc., 15.10 
Z cyklu: „Wybieramy za
wód”, 16.35 DTV, 16.45 Dla 
dzieci: „Kino Ptyś”, 17.00
Dla dzieci: „Miś z okienka”*
17,15 „TV Kronika Wybrze
ża”, 17.35 „Nie tylko dla 
pań”, 17.55 Film z serii: „Don 
Kichot”, 18.25 Z cyklu: „Syl
wetka karykaturzysty” — Ju
lian Puchalski, 18.45 „Czwar
ta zmiana”, 19.20 Dobranoc,
19.30 DTV, 20.00 Teatr Telewi
zji: Irwin Shaw „Zamach”,
21.30 DTV, 21.45 Mistrzostwa 
świata w hokeju na lodzie 
— mecz Związek Radziecki — 
Czechosłowacja.

PROGRAM OŚWIATOWY:
15.30 i 23.00 Politechnika 

TV: Geometria wykreślna
(rok I) „Powierzchnie wal
cowe i stożkowe” cz. II, 16.05 
i 23.35 Politechnika TV: Ry
sunek techniczny (rok I) — 
„Aksonometria prostokątna”.

Urszula Wolszleger i Krzy 
sztof Sti burski „degustują’^ 
przyrządzane potrawy, j

Fot. Wł. NieżywińskI j

go typu egzaminów usank 
cjonowanych zarządze
niem Głównego Komitetu 
Kultury Fizycznej i Tury
styki jest podniesienie kwa 
lifikacji personelu zatrud
nionego w gastronomii ob
sługującej turystów zagra
nicznych. Łączy się to rów 
nież z uzyskaniem dodat
ków pieniężnych do pobo
rów honorowanych przea 
„Orbis”.

W skład komisji egzamina
cyjnej wchodzą najwięksi 
specjaliści sztuki kulinarnej 
w Polsce, a mianowicie: 
szef kuchni Grand Hotelu 
w Sopocie Stanisław Pająk, 
szef kuchni Grand Hotelu 
Krakowie Marian Niemiec 
(obsługiwał naszych olimpij
czyków w Meksyku) i szef 
kuchni „Monopol” w Kato
wicach Stanisław Konstanty* 
Jury obraduje pod kierow
nictwem naczelnika Wydziału 
Hotelowo - Gastronomicznego 
PBP „Orbis” w Warszawie 
Janusza Duttlingera.

Odwołane
przedstawienie

Przedstawienie sztuki Äj 
Strindberga pt. „ŚMIERTEL
NY TANIEC" planowane na 
sobotę w teatrze w Gdań
sku odwołano. Kasa teatru 
wymienia bilety na przedsta
wienie w niedzielę 30 t>m< 
lub zwraca pieniądze, *'


